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Rocznica paktu —
wizyta Ribbentropa

Jednym z najciekawszych bodaj zjawisk
w polityce europejskiej ostatnich lat była
głęboka przemiana w stosunkach wzajem­
nych między Polską i Niemcami, jaka do­
konała się pięć lat temu z chwilą podpisania
deklaracji o nie losowaniu przemocy. Mo­
mentem, zasługującym na głęboką uwagę,
była w tym zjawisku rola indywidualnej
•w.oli kierowniczej ze stron obu, woli, która
w przeciągu kilku lat potrafiła dokonać ra­
dykalnej zmiany w atmosferze, panującej
długie dziesiątki lat. Przestawienia stosun­
ków polsko-niemieckich na nowe tory do­
konali Marszalek Piłsudski i kanclerz Adolf
Hitler. Jeśli dziś uprzytomnimy sobie na
chwilę, że jeszcze pięć lat temu uważano w
Europie granicę poisko-niemiecką iako naj­
bardziej newralgiczny punkt i z całą pew­
nością liczono się z wybuchem wojny na tej
przede wszystkim granicy, to ocenimy w
pełni doniosłość historycznego kroku, do­
konanego w dn. 26-ym stycznia 1934 roku
przez dwóch mężów stanu.

Z-irówno Wielki Marszalek, jafc i kan­
cJerz III Rzeszy mieli odwagę i umiejętność
odwrócenia nurtu stosunków polsko-nie­
mieckich, umieli odchylić zasłonę, utkaną z
nagromadzonej przez lata niechęci wzajem­
nej dwóch narodów, skazanych na wieczne
trwanie obok siebie, bo umieli spojrzeć da­
lekosiężnym wzrokiem w nadchodzącą
j/rzyszlość.

Stwierdzenie, że „utrzymanie i utrwale­
nie stałego pokoju pomiędzy ich krajami
(Polską i Niemcami) stanowi istotny waru­
cek powszechnego pokoju w Europie" —
jest podstawą deklaracji z 26 stycznia. Pol­
«ka i Niemcy w deklaracji tej uroczyście
zobowiązały się nie uciekać się do przemo­
cy w stosunkach wzajemnych, postanowiły
we wszystkich sprawach spornych, jakie
mogłyby wyniknąć między obu państwa­
mi, szukać porozumienia przy pomocy spo­
sobów pokojowych, które wspólnie i zgo­
dnie uznają za odpowiednie. W ten sposób
Polska i Niemcy stworzyły we wzajemnych
eiosunkach własny system stabilizacji i bez­
pieczeństwa, uniezależniając wzajemne re­
lacje od jakże zmiennych fłuktów różnych
organizacji międzynarodowych. W ten spo­
-ób atmosfera międzynarodowa, otaczająca
przed laty niezdrowymi oparami stosunki
polsko-niemieckie, została unieszkodliwio­
:ia. Układ z Rzeszą w dalszych swych po­
ir.now cniach zawiera formalne stwierdze­

nie te joczywistej prawdy, że sojusze i ukła­
dy Polski z innymi państwami nie tracą nic
Xc swej mocy. Tak samo zresztą, jak nie jest
z nimi sprzeczny układ berliński.

Jakj jest bilans pięciolecia wzajemnych
ftosunków polsko-niemieckich, opartych o
pakt z 1934 r. w konkretnych faktach? Za­
miast ciągłego, grożącego poważnymi kom­
plikacjami napięcia — stabilizacja granicy i
siały rozwój dobrego sąsiedztwa. Zamiast
f ojny celnej, szkodzącej gospodarce oby­
twu państw — rozbudowa wymiany towa­
rowej, oparta na coraz bardziej rozszerza­
nym traktacie handlowym. Zamiast wro­
Rego nastawienia organów opinii jednego
państwa do każdej prawie dziedziny życia
drugiego — rozbudowa wzajemnych sto­
sunków kulturalnych, szukanie dobrej wolirr7y podchodzeniu do spraw sąsiada, dąż­
ność do bliższego poznania się obu naro­
dów. W ciągu tego pięciolecia musiały też
'>yć — co jest zrozumiałe — momenty, któ

Braki budżetu P.K.P.
WARSZAWA. Przedmiotem obrad dzisiej- posiadamy obecnie — 182,218 mtr. o roipie'o­

saego poiiedienia komisji budżetowej Sejmu ici przeszło 20 metr. w tym mostów diewuia­
byla debata nad preliminarsem budżetowym uych — 148083 mtr. a mostów stałych 34135
Ministerstwa lomnnikacjL^y mtr. W okresie od odzyskania niepodległości

Na wstępie ebsierny dgmodzinny referat, I wybudowalamy 11.083 mtr. mostów drewnia­
obrasułący sytuacje na odcinku komunikacji. I nych i 21 983 mtr. mostów stałych. Był to
wygłosił inrawoidawca tej caeści budżetu poe.
Jahnda-Żołtowski.

Wskazał on, że drogi komunikacyjne wy­
wierają przemożny wnły w na układ stosun­
ków gosnodarczych. Nowych linii kolejowych
zbudowaliśmy do końca roku 1937 normalno­
torowych — 1742,7 km., wąskotorowych —
380,7 km. Ogólna długość linii kolejowych
wynosił 18,102 km. normalnotorowych 2.143
km. wąskotorowych i 1.384 dojazdowych.

Sprawozdawca podaje nasiennie cyfry sta­
tystyczne, obrazujące stan kolejnictwa w głó­
wnych państwach europejskich. Okazuje sie,
śe w taborze mechanicznym stoimy w tyle.

Budżet Ministerstwa Komunikacji nie za­
wiera poważniejszych kwoł na inwestycje.
Jest to budżet wegetacyjny. Cały cezar inwe­
stycvi przerzuca sie na program inwestycyj­
ny. Ogółem w najbliższych trzech latach prze
widnie sie inwestycje w zakresie komunikacji
na 488 milionów zł.

Następnie sprawozdawca przedstawia stan
naszych dróg kołowych. Ogółem mieliśmy
łych dróg na 31 marca 1938 r. — 339.739 km.
Na 10.000 mieszkańców mamy 18 km dróg o
twardej nawierzchni. We Francji przypada
168 km. a nawet w Rumunii 37,7 km. Mostów

wiec poważny wysiłek.
W ostatnim csleroleciu wybudowano 588

km. dróg państwowych, 2.471 km. wojewódz­
kich i powiatowych oraz zbudowane mostów
o rozpiętości ponad 20 m drewnianych 8.083
m i stałych —4389 m.

Zadłuż»n» Fnnduasu Drogoweop na dzień
31 marca 1938 r. razem wynosi 183 990680 zł.

Sprawozdawca następnie omawia stan
dróg wodnych w Polsce. W nr«lim>narsu ma­
my na droai wodne 19100 000 zł w wydat­
kach, a 2 100 non zł w dochodach. Na utrzy­
manie dróg wodnych trzewidute sic 2.740 000
złotych, rzeczywiste potrzeby wvnn»Ta jednak
przeszło 10 milionów rocznie. W hierarchii
notr7'h nierwsse mieisce posiada drona wo­
dna Wisły i droga równol»łn;kowa „Zachód!
— Wschód" Na rea'izae'ą tego «'anu potrze- j
ba rocznie 80 do 70 milionów. Kredyt, który
bryl do dyspozycji w roku 1938-39 wynosił ca­

yletWie i«dz«ą. lrsec»a czeic safto.tr*»bpwanią.
Na najbliższe frzechlecie nrzewiduf* sie w
planie inwestycyjnym 00 35 milionów ręcz­
nie. A wiec lempo robót uie będzie jeszcze
przeniesione,

Pol«k<e Koleje Państwowe mają wpłacie w
r. 1939 do Skarbu Państwa kwotą 12 milio­

nów złotych, bo tyle ma wynosić nadwyżka
wpływów nad rozchodami. W eksploatacji ko­
lei najwięcej wpływów przynosi przewóz le­
warów. Przewóz osób, bagaż- i poczty aą de­
ficytowe. Skomercjalizowanie kolei prowadzić
by musiało przede wszystkim do zmiany poli­
tyki taryfowej.

W r. 1937 za biletami okresowymi prze­
jechało 129.727 tys. osób, czyli 61,7 procent
wszystkich pasaż-rów, za biletami normalny­
mi 23 proc, za ulgowymi .5.3 proc. Deficyt a
przewozu osób w r. 1937 wynosił około 53 mi­
liony złotych. Ministerstwo Komunikacji po­
szło słusznie po linii wprowadzenia ograni­
czeń w stosowaniu ulg i nodn<osło ceny bile­
tów okresowych na krótkie odległości.

Taryfa na przewóz poczty powinna być
zrewidowana, bo nrzedsiebiorstwo Polska Po­
czta, Telegraf i Telefon jest dochodowe.

Efekt, osiaqniąty w postaci zniżki cen, od­
bija vę w opłakanym stanie finansowym kn­
iei. Prędzej czy "

óżniej musza zapaść decy­
zje, maiące na •#•• san"*l» kolei.

W dniu 1 grudnia 1938 r. mieliśmy 5.048
parowozów. Liczba chorych parowozów byłą
o ćwierć u<ż*za od przewidzianej normy. Kon­
towano do dnia 1 grudnia 1938 r. W wftwtr­
nlach kratowych 1218 parowozów Niedosta­
teczny zakup parowozów powoduje podroże­
nie nanraw. Dz<»dzina parowozów świadczy,
że budżet P. K. P. muai być scharakteryzowa­
ny jako nieodpowiedni.

Trzy rezolucje o zasadniczym znaczeniu
Sprawozdawca nie zgłasza żadnych po­

prawek do budżetu, natomiast wnosi o u­
cJiwalenie następujących rezolucyj:

1) Z uwagi na niedostateczne zaopa­
trzenie techniczne kolei, oraz z uwagi na
zbyt powolnie przeprowadzaną konserwację
torów i renowację taboru, Sejm wzywa
rząd, aby przy układaniu budżetu w przy­

szłych latach stal na stanowisku zwalniania
I\ K. P od obowiązków wpłat nadwyżek
wpływów nad rozchodami do Skarbu Pań­
stwa tak długo, póki stan urządzeń kolejo­
wych nie zostanie doprowadzony do nale­
żytej normy.

2) Sejm wzywa Rząd do obracania w
roku 1939 ewentualnej przewyżkj wpływów

nad rozchodami P K. P. ponad prelimino­
waną sumę 12 miln. zł w pierwszej linii na
renowację taborów.

3) Sejm wzywa Rząd do przeprowadze­
nia rewizji taryf przewozowych celem zwię­
kszenia wpływów P. K. P.

Po przemów:eniu referenta zabrał głos
minister komunikacji pik. Ulrych.

Nie ma mowy o amnestii
WARSZAWA. Pos. dr Józef Putek

otrzymał wczoraj za pośrednictwem biura
Sejmu, wystosowaną przez Prezesa Ra­
dy Ministrów do Marszałka Sejmu, odpo­
wiedź na swą interpelację w sprawie am­
nestii. Pismo to opiewa:
Warszawa, dnia 18 stycznia 1939.

Do
Pana Marszałka Sejmu Rzplitej

w Warszawie.

Odpowiadając na interpelację, p. po­
sła dr Józefa Putka w sprawie amnestii,
mam zaszczyt zakomunikować co nastę­
puje:

Rząd nie zamierza wystąpić z inicja­
tywą ustawodawczą w sprawie amnestii.
Rząd nie widzi m. in. w przytoczonych
przez p. posła momentach właściwych
podstaw do takiej inicjatywy, w szcze­
gólności co dc osób, któr- nie poddały się

skutkom prawomocnych wyroków sądów
Rzeczypospolitej.

Rząd nie uważa, aby zniesienie insty­
tucji „miejsc odosobnienia" było na cza­
sie, natomiast jest zdania, że dotychcza­
sowe oddziaływenie tej instytucji na stan
bezpieczeństwa, spokoju i porządku pu­
blicznego przemawia za jej utrzymaniem.

Prezes Rady Ministrów
(—) Sławoj Składkowski.

re w oczach opinii społecznej wystawiały
układ na próbę. Pakt przeszedł przez nie
dotychczas zwycięsko.

Na jednym tylko odcinku przeszło
ubiegłe pięciolecie znormalizowanych sto­
:unków polsko-niemieckich bez pożądanej
poprawy, a nawet z narośnięcicm nowych
niebezpieczeństw — z naszego przynajmniej
punktu widzenia. Dotyczy to dziedziny
stosunków mniejszościowych, a w szczegól­
ności sprawy położenia ludności polskiej w
Niemczech. Rozwój wypadków pod tym
względem budzi u nas Polaków duże za­
strzeżenia, nasuwa obawę, że istnieje w
Niemczech w praktyce władz lokalnych i
prowincjonalnych — wbrew zapewnieniom

kanclerza Hitlera — tendencja do wyna­
rodowienia ludności polskiej, zamieszkują­
cej Rzeszę.

Z faktu, że ta dziedzina stanowi punkt
szczególnie delikatny., zdawały sobie spra­
wt obydwa rządy. Dowodzą tego jedno­
znaczne deklaracje z dnia 5 listopada 1937 r.
Nie wniosły one niestety tak potrzebnego
uspokojenia do stosunków mniejszościo­
wych. Zdajemy sobie sprawę, że zagadnie­
nie to jest trudne wskutek różnic ustrojo­
wych pomiędzy obu państwami i różnic so­
cjologicznych między obu mnieiszościami,
••le nie tracimy przeffcpnania, że przecież
znajdzie się sposób na jjgfodne uregulowanie
tych spraw i na zastosófiranic jednej miary.

W piątą rocznicę podpisania deklaracji
polsko-niemieckiej, dn. 26-go stycznia przy­
bywa z oficjalną wizytą do Warszawy mi­
nister spraw zagranicznych Rzeszy, Joa­
chim von Ribbentrop. Formalnie będzie to
odpowiedź na wizytę ministra Józefa Becka
w Berlinie w lipcu 1935, faktycznie będzie
to po ostatnim spotkaniu w Berchtesgaden
nowe ogniwo w rozwoju współżycia są­
siedzkiego. Bezpośrednia wymiana zdań
między kierownikami resortów zagranicz­
nych obu państw powinna się stać dalszym
pozytywnym elementem kształtowania się
wzajemnych stosunków.

ii
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OstaSnie dni
BURGOS. Komunikat tfłównej kwa­

tery wojsk gen. Franco ogłoszony przaa
radio, stwierdza, ie oddziały narodowa
posunęły si# w dniu wczorajszym około
7 kim. naprzód. Wojska gan. Franco znaj­
dują się wiec na wysokości m. Manresa,
a w niektórych punktach nad rzeka, flo­
bregay. Na odcinkach północnych zaję­
to miejscowości: Castcllar dala Riviera I
Tora Biosca, szereg pozycyj nieprzyja­
cielskich w pobliżu miejscowości Latona­
ria, szczyt Follcr Alto oraz Clarct i w. in.

GRAD BOMB.
BARCELONA. Około godz. 22-ej lot­

nictwo powstańcze dokonało szeregu na­
lotów na miasto. Bombardowania wy­

Niektórzy z uchodźców zwracają u­
wagf, iż ostatnia dekrety dotycząca mo­
bilizacji gospodarczaj, nie byty podpisa­
na przez Companysa, lecz przez Comorc­
rę, radcę gospodarczego generalitatu ka­
talonskiego. Zdaniem ich — jest to do­
wodem poważnych tarć politycznych w
kolach rządowych.

PRZYSZŁY BURMISTRZ
BARCELONY.

BURGOS. Władze gen. Franco mia­
nowały już przyszłego burmistrza Bar­
celony. Będzie nim Migueł Mateu, wielki

czerwone!
Barcelony
przemysłowiec, przewodniczący rady ad­
ministracyjnej tow. Hispano Suiza oraz
elektrowni w Andorze.

EWAKUACJA OBYWATELI
AMERYKANSKICa

WASZYNGTON. Departament mary­
narki otrzymał depeszę od admirała
Lackeya, dowódcy eskadry amerykań­
skiej w Europie, zawiadamiającą, iż krą­
żownik „Omaha" przybędzie we wtorek
rano do Galdetas, aby przystąpić do ewa­
kuacji obywateli amerykańskich z Bar
celony.

Anglia musi być przygotowana do wojny

PROSZKUDOPIECZENIR

rządziły znaczne szkody. M. in. nastąpiło
szereg eksplozyj w starej dzielnicy. W
ciągu całej nocy reflektory przeszukiwa­
ły horyzont, współdziałając z akcją włas­
nego lotnictwa.

W ciągu dnia alarm lotniczo-gazowy
zarządzany byl 11 razy.

ROZPRĘŻENIE.
PERPIGNAN. Według opowiada u­

chodżców hiszpańskich, którzy przybyli
na granicę francuską, sytuacja w Barce­
lonie staje się coraz bardziej rozpaczliwa.
Od trzech dni w rozdzielniach rządowych
nie wydawano chleba. W nocy miasto to­
nęło w ciemnościach z powodu uszkodze­
nia elektrowni. Bezustanne bombardo­
wanie wytworzyło stan nieopisanej pa­
niki.

Eskadry powietrzne gen. Franco ze
szczególną zaciętością bombardowały
lotnisko Lobregat. Ziemia na lotnisku
jest dosłownie zorana pociskami. Przed­
mieścia już ewakuowano. Zarządzenia
ewakuacyjne nie zalecają uchodźcom u­
dawania się w kierunku północnym.

LONDYN. Premier Chamberlain wy­
głosił wieczorem przez radio przemówie­
nie na temat „rządowego planu narodo­
wej służby ochotniczej". Mówca podkre­
ślił, iż Anglia nigdy nie zacznie wojny,
ale może być zmuszona do wzięcia u­
działu w wojnie dlatego musi być goto­
wa do obrony. Im lepiej będziemy przy­
gotowani do obrony — powiedział pre­
mier — tym mniejsze będą szanse, iż bę­
dziemy zaatakowani. Jest to pierwszy
punkt, na który pragnąłem zwrócić uwa­
gę. Drugim punktem jest, iż wojna współ­
czesna nie przypomina dawnej wojny.

Rozwój lotnictwa pozbawił nas bezpie­
czeństwa, wynikającego z naszej sytuacji
geograficznej. Podobnie, jak na konty
nencie, w razie ataku osoby cywilne były
by jego ofiarami, podobnie, jak i żołnie­
rze, marynarze i lotnicy. Dlatego ludność
cywilna powinna w czasie pokoju odpo­
wiednio zorganizować się. Przedstawiw­
szy w głównych zarysach zasady narodo­
wej służby ochotniczej, premier Cham­
berlain, iż wbrew głosom, przemawiają­
cym za służbą przymusową, zdecydował
się na służbę ochotniczą, jako bardziej
zgodną z ustrojem Anglii.

ZIOŁA znane ogólnie lako
,,HERBATA PUHLMANNA"

•uwiniYrzaji} kuwl, u*mw«jj> fl<cnic i działają ko­
j»co przy cenp en ech górnych óróg oddecho­
wych. Do iwibyc a w «.pUikach i {krcgeritcŁ. Ory.

filialna pscaka kontuje 1,65 sł.

Kłopoty syryjskie Francji
STAMBUŁ. Dzień, stambulski „Dztrm­

huriyct" pisze w korespondencji z Beh
nitu. że w spotkaniu, urządzonym przez
w'adze francuskie i Libańczyków. sym­
patyzujących z Francją, na cześć nowo­
przybyłego wysokiego komisarza fran­
cuskiego Puaux żaden Syryjczyk nie
wzkif udziału.

Również i rząd syryjski postanowił
nie wysyłać delegacji z tej okazji do Bej­

rutu, uważając, że zdaniem wysokiego
komisarza Puaux jest .- wzm o cnienie re­
żimu kolonialnego w Syrii*. Opozycja
syryjska zaś uiządziła w Damaszku.
Homsie i Hama demonstracje antyfran­
cuskie.

Dla zwalczania agitacji nacjonalistów
syryjskich francuskie władze miały wy­

słać już z Libanu do Damaszku znaczne
siły wojskowe.

PADŁ MILION.
WARSZAWA W ostatnim dniu ciąg­

nienia 43-tej Loterii Klasowej główna
wygrana miliona złotych padła na nu*
mer 98.632.

*

Krwawe zamieszki i aresztowania
wśród Karpatorusów

Nielegalne „Rusie prawo
"

PRAGA. W ostatnich czasach, jak
donosi czeska agencja telegraficzna, za­
czął nielegalnie ukazywać się dziennik
komunistyczny „Rude prawo". Dziennik
był kolportowany nielegalnie w Pradze.
Poszukiwania policji doprowadziły do
wykrycia potajemnej drukarni w małym
schronisku turystycznym v okolicy Sa­
zavy. Policja aresztowała kilka osób,
konfiskując potajemną drukarnię oraz
wydrukowant już numery dziennika
„Rude Pravo", które mieli zabrać kolpor­
terzy. Dotychczas aresztowano 12 osób,
z których zeznań wyn;ka, iż celem ich
było wznowienie rewolucyjnego ruchu
komunistycznego w Czechosłowacji.

ZWIĄZEK OBYWATELI POLSKICH
WE WIEDNIU.

WIEDEŃ. Oncgdaj odbyło się pod
przewodnictwem konsula generalnego R. P.
Cirabińskiego zebranie przedstawicieli oby­
wateli polskich w Wiedniu dla omówienia
sprawy założenia Związku Obywateli Pol­
skich w Wiedniu. Wybrany został komitet
organizacyjny, złożony z 5 osób: przewod­
niczący — b. minister Twardowski, człon­
kowie: Krupska, przewodnicząca Ligi Ko­
biet Polskich, hr. Lanckoroński, redaktor
Baron, korespondent PAT i kierownik
szkółek polskich w Wiedniu Styszyński.

HUSZT. Wczoraj w nocy przeprowa- Scwliuszu, były prezes stowarzyszenia nau­
czono w Scwliuszu szereg aresztowań wśród kowego imienia Duchnowicza, karpatoru­
ludności karpatoruskiej. M. in. aresztowa- sir, Wankanycz. Wiadomość o a'esztowa­
ny został naczelnik urzędu skarbowego w n'u niezwykle popularno w Sewlluszu oso­

Delegacja żydów polskich w Londynie
WARSZAWA. W związku z rozpo­

czynającymi się obradami konferencji
ev:ańskiej dla spraw uchodźców wyje­
Cktfa do Londynu delegacja lydowsk c­
s?o konftetu dla spraw kolonizacji- Delf
Kac ja zamierza nawiązać kontakt z ży­
dowskimi organizacjami za sranicą. ce­
lem podjęcia wspólnej akcji w sprawie
emigracji żydowskiej, ze szczególnym u­
wzglednicnicm potrzeb emigracyjnychj
żydostwa polskiego, a przede wszystkim
przebywających w Polsce uchodźców z
Niemiec

Delegacja będzie się domagała umoż­
liwienia nieskrępowanej, masowej emi­
gracji żydowskiej do Palestyny. Delega­

cja podejmie również starania, aby pla­
ny emigracyjno - kolomzacyjnc, które
będą przedmiotem obrad londyńskich,
objęły również emigrację żydowską z
Polski.

Bezpośrednio przed swym wyjazdem
otrzymała delegacja zapewnienie ze stro
ny miarodajnej, że wysunięcie zagadnie­
nia emigracji żydowskiej na tcren<e m ę­
dzynarodowym nie wynika z zamiarów
dyskryminowania ludności żydowskiej
w Polsce.

W skład delegacji wchodzą: prof dr
Mojżesz Schorr, dr inż. Antoni Eiger, ra­
bin Aron Lewin, dr Henryk Rosmarin i
prezes Karol Sachs.

ś.p. Wiktor Jesionek
mistrz piekarski i radca Izby Rzemieślniczej w Katowicach

współzałożyciel I członek Rady /.w. Pol. Sam. Rzemieślników I Przemysłowców na Śląsku
Odznaczony Krzyżem Niepodległości, Srebrnym Kizyzem Zasługi, zmarł dnia 23 sty­

cznia 1939 r., przezvwszy lat 59.
W Zmarłym traci rzemiosło polskie zasłużonego działacza na niwie rzemieślniczej,

społeczno-narodowej, niepodległościowej oraz uczestnika powstań śląskich.
Cześć Jego pamięci I

Izba Rzemieślnicza w Katowicach.
Wyprowadzenie zwłok z domu lałoby w Katowlcach-Zaieźu przy ul. Narutowicza 14.

nastąpi w dniu 26 stycznia 1939 r. o godz. 9 do kościoła parafialnego.

lelcfonem z J¥uvaxatvy
Czy Sejm zajmie się badaniem

działalności karteli?
WARSZAW;.. W związku z rozpatrywanym przed paromaft dniami przez komisją

sejmową projektem ustawy, dotyczącym karteli, w kuluarach sejmowych rozeszła slą
wiadomość, ie pewna grupa posłów nosi sią z zamiarem postawienia wniosku o powoła­
nie komisji dla zbadania działalności karteli w Polsce. Sprawa ta nie jesi jeaacze defini­
tywnie rozstrzygnięta i w dniej mierze zależeć będzie od poglądu, jaki wyrazi na nią
prezydium Sejmn a Marszałkiem Makowskim na czele. W każdym razie — jak mówią —
rzecz rozstrzygnąć sią ma jeszcze w ciąga bieżącego miesiąca.

btttofci nie została podana do publicznej
wiadomości, rozeszła się jednak szybko po
mieście, wywołując zrozumiałe poruszenie.

HUSZT. Oddziały wojkowe otrzyma­
ły rozkaz, aby wszystkie samochody woj­
skowe wyjeżdżały ozdobione chorągiewka­
mi państwowymi. Uważane to jest. IĄ
kontrmanifcuację w stosunku do Ukraiń­
ców, którzy bezpośrednio niemal po doj­
ściu do władzy rządu Wołoszyna zaczęli
bojkotować sztandar państwowy czesko­
siowacki.

UNGWAR. Ubiegłej nocy w miejsco­
wości Kralovo nad Tisą doszło do krwawe­
go starcia pomiędzy członkami organizacji
,.Sicz" a żandarmerią czeską. Zajście mialf
przebieg następujący: członkowie „Siczy"

%
powracający z manifestacji w Huszcie, n|
Której padały jaskrawe hasła antyczeskie,
rozbroili jednego z żandarmów. Drugi żan­
darm zdołał zbiec i telefonicznie wezwał po­
moc. Wywiązała się strzelanina, w której
jedna osoba została zabita, dwie ciężko ran­
ne, a 7 lekko rannych. Komendant „Siczy"
w KraIovie nad Tisą został aresztowany I
osadzony w więzieniu w Sewl'uszu. Na
miejsce zajścia wysiano posiłki wojskowe.

Nowa śląska placówka
przemysłowa

Pny powrocie Zaolzia do Macierzy przypadła *>•»
równlel wielka I nowoozeena placówka prsemyalowa.
fabryka mebli stalowych w Frysztacle ńląsklm, spółki
akcyjnej „Mueeke Molier".

W dniu przylac/en a Zaolzia do Polaki fabryka za­
trudniała przeszło 8r>0 robotników I pracowników. Ro»
czny obrót fabryki w Czechach wynosił blisko 38 mi­
liony koron. Fabryka eksportowała tnacuą ctośc wy­
robów zagranlcij I byta tara wiana,, Jako plerwezortcdne)
źródło mebli nowoczesnych Chremownla fabryki była
bezwarunkowo najlepszą w Europie.

Obecnie fabryka koficzy swa. reorganlaacje celem wy­
stąp enla na rynku polskim. Niewątpliwem Jeet, te wy»
s łkl dyrekcji fabryki I przychylność śląskiego społe­
czeństwa odniosą, najlepszy skutek I wkrótce epołeeiefł­
etwo slnskle rożna I polubi aslacbetne I trwale zaol­
zmnskle meble stalowe. Obecnie fabryka zatrudnia
prezjśclowo tylko 300 robotników. Nie wątpimy Jednak.
>e wkrótce fabryka powróci do ewego pełnego ruchu.
Jak sa czasów zaboru czeskiego.

Biuro fabryki I bonata wystawa mebli mlesieią al«
na rogu ulic Mar' cklej I Mieleckiego, naprzeć wko
„Astorll". Otwarcie wystawy nastąpiło dnia 23 styei­
nts w poniedziałek. Wystawiane meble prezentują s'«
rzeczywiście snakomicle

Nowej polskiej placówce życzymy po Śląska ezeza­rie I eerdeczne: Sreseed Bota!

JAPOŃSKIE NALOTY.
TOKIO. Samoloty je.pon>sfki« cktoomały

Ml/ł'
tra na »;«<h'bc (kwootetwa eh Aslkiej armii kotmi­
•niatyowwj m. Yena.nfu (300 kim na półmec od ni.
Siarśfu w prowtKrji S-ZCTMR). Gmach dowództw*
ar*« bttdytneik, w którym mi«śei się oni-w«r»yt«*
ikomurrstycziny, <k>*iczcfcni« wplcnęły. Szereg o­
to:«flctów wcHjskcwych w m. Yer.enfu Mail *asV
SWjarjflJ.
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Z zagadnień lllatopolskl Wschodniej

Walka czy współdziałanie?
Pezsprzecznie inaczej podchodzi się do

problemu ukraińskiego we Lwowie, niż n.
p w Warszawie. Z perspektywy warszaw­
skiej problem przedstawia sic, mniej ostro,
W Warszawie wierzy sie w możliwość jego
pokojowego rozwiązania. W Warszawie
d/iała i agituje grupa, dla której Małopolska
Wschodnia z jej roznamiętnieniem jest
przeszkodą w realizacji wielkiej polityki
polskiej na Wschodzie. W Warszawie są­
dzi się, że ferment ukraiński straciłby po­
żywkę, na której wzrasta, gdyby nie szowi­
nizm Polaków w Małopolsce Wschodniej,
gdyby nie ich zasklepienie się w ciasnym i
krótkowzrocznym partykularyzmie.

Natomiast we Lwowie określa się po­
glądy jako utopijne i wynikające z kom­
pletnej nieznajomości terenu i stosunków.
To czyjej stronie słuszność? Rozpatrzmy
argumenty orientacji lwowskiej.

Wychodzi ona z założenia, że między
Polakami i Ukraińcami zachodzi sprzecz­
ność organiczna, w kulturze — tu łaciń­
skiej, tam bizantyjsko-greckiej, w celach
politycznych. Ula Polaków celem absolut­
nym jest zespolenie Małopolski Wschodniej
z Polską na zawsze. Ula Ukraińców bez
względu na koniunkturalne półśrodki i eta­
py celem ostatecznym jest zawsze Ukraina
ziednoczona i niepodlegia, sięgająca na Za­
chód po San i Bug.

Integralnym składnikiem psychiki ukra­
ińskiej — powiada dalej — jest nienawiść
ku Polsce. Opozycja wobec polskiej supre­
macji kulturalnej, gospodarczej i politycz­
nej w dawnej Galicji była motorem całego
ukraińskiego ruchu narodowego co naj­
mniej w tym samym stopniu, co nad Dnie­
prem opozycja wobec supremacji rosyjskiej.
W imię sepratyzmu, w zacieklej, przez dzie­
siątki lat trwającej walce tworzyło się to
wszystko, co dziś jest ukraińskim stanem,
posiadania. Pogłębiła nienawiść walka zbroj­
na z lat 1918/19 i klęska w niej poniesiona.
Nienawiść sprawiła, że w r. 19J0, gdy Pol­
ska szła odbudować Ukrainę Petlury, mało­
polscy Ukraińcy nic przyłożyli do tego rę­
ki. „Obojętne nam, jaki sztandar powiewać
będzie w Kijowie", pisał wówczas organ
rządu „Zachodnio-ukraińskiej Republiki"
n.< emigracji. Nienawiść nadal jest siłą, po­
Ludzającą społeczeństwo ukraińskie do im­
ponujących wysiłków na polu pracy orga­
nicznej, ponieważ pracy tej przyświeca nie­
złomna wiara, że nadejdzie dzień wielkiego
porachunku i zastanie Ukraińców lepiej
przygotowanymi, niż przed 20 laty.

Pogląd, że u małopolskich Ukraińców
jest awersja ku Polsce czynnikiem dominu­
jącym, wydaje się słusznym. Stwierdził to
iWMO czasu wybitny publicysta, emigrant
z Ukrainy, dr Dymitr Doncow, zarzucając
swym rodakom z Małopolski, że te ich
„lokalne konflikty" z Polakami zaciemnia­
ją im pojęcie kolektywnego, wszechukraiń­
skiego ideału, jakim jest walka z Rosją I do­
dać trzeba, że owa fobia, narastając w cią­
gu stu lat, czerpiąc soki z buntów Chmiel­
nickiego i rzezi kozackich i ich gloryfika­
cji, pasująca na jednego z bohaterów naro­
dowych Konowalca, odgrywa w aktualnej
polityce rolę główną, nierzadko ze szkodą
«.

4!.i postulatów ukraińskiej taktyki.
Czy wobec tego — zapytują we Lwowie

— mają cel i sens wszelkie ugody, porozu­
m.enia i normalizacje? Nie wierzy się w ich
szczerość, rzetelność, lojalność, trwałość.
Doświadczenia poniekąd potwierdzają ów
pesymizm. Wielokrotne próby dawały stale
len sam wynik: Ukraińcy brali koncesje,
by jak najszybciej zerwać pakt i przejść do
dalszej walki. W wydanej niedawno wiel­
kiej monografii Kieniewicza o Adamie Sa­
pseżc (który kilkanaście lat poświęcił wy­
nikom nad porozumieniem polsko-ruskim
* celu wspólnej walki bądź z centralizmem
* :edeńskim bądź z Rosją) czytamy o takim
epizodzie z r. 1861: „Wódz partii ruskiej,
biskup sufragan lwowski Litwinowicz, pra­
Rnął koniecznie dostać się do Rady Pań­
stwa, a przy kurialnym systemie wyborów
n,c mógł obejść się bez głosów polskich.

Cd mpecjalnetjo łrcreaponcfenfa
1 Dlatego skłonny był do daleko idących
obietnic. Dnia 21 kwietnia oświadczył po­
słom polskim imieniem Klubu Ruskiego, że
..wszelkie żale i żądania" ruskie uważa „za
kwestię czysto domową" i w Radzie Pań­
stwa ich nie poruszy; że w Wiedniu razem
z Polakami walczyć będzie o samorząd,
przeciw biurokracji i niemczyźnie. Na tej
zasadzie Polacy obrali następnego dnia Li­
twinowicza, ale ten przeszedł zaraz z całym
Klubem Ruskim na stronę rządu i w Radzie
Państwa stale przeciw Polakom głosował.
P.erwszą ugodę 2erwali więc Rusini naza­
jutrz po podpisaniu".

ów drobny epizod powtarza się później
w różnych wariantach, ale według iden­
tycznego wzoru: ugoda, koncesje, zerwa­
i IC ugody. M. in. ten sam manewr zastoso­
wali Ukraińcy w r. 1890, kiedy Polacy pod­
jęli wielką próbę pojednawczą pod nazwą
„nowej ery". W zamian za złożenie przez
Klub Ruski odpowiedniej deklaracji konce­
dowano wprowadzenie do szkół pisowni
fonetycznej (co dało ostateczne zwycięstwo
Ukraińcom nad moskalofilami), subwencje
cla Tow. Szewczenki, 5 szkół zawodowych
ruskich, gimnazjum w Tarnopolu, katedrę
hretorii Ukrainy na Uniwersytecie lwow­
skim, alfabet ruski w pismach urzędowych.

napisy ruskie na gmachach państwowych.
Były to dla Ukraińców zdobycze o znacze­
niu przełomowym, ale sielanka trwała tylko
tak długo, aż te ustępstwa nabrały mocy
prawnej. Z tą chwilą ugodę obalono, aby
przejść do nowej, jeszcze gwałtowniejszej
walki o dalsze ustępstwa rzeczowe.

To też kiedy w r. 1935 zawarto w War­
szawie porozumienie normalizacyjne, spo­
łeczeństwo polskie w Małopolsce Wscho­
dniej odniosło się do tej koncepcji najzu­
pełniej sceptycznie. Potwierdziła nieufność
i prasa ukraińska, tłumacząca z nadmierną
szczerością swym czytelnikom, że tu nic
chodzi o żadną rezygnację z istotnych ce­
lów narodowych, lecz poprostu o manewr
taktyczny i wykorzystanie tych możliwości,
które daje bieżąca chwila. Równocześnie
wśród ukraińskich ugrupowań politycznych
pojawiły się formacje, przygotowane na to,
by starym obyczajem w stosownym mo­
mencie storpedować porozumienie. Dziś
wiadomo już, że normal:zacja zbankruto­
wała, jej cień konserwuje «ię jeszcze na
wszelki wypadek, ale polityka ukraińska
przeniosła się na inną płaszczyznę, ku mi­
rażom, związanym z planami Niemiec i Ru­
sią Zakarpacką.

W konkluzji społeczeństwo polskie w
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Małopolsce Wschodniej przeciwne jest
ustępstwom na rzecz Ukraińców. Uważa,
że żadna koncesja nie pogodzi ich trwale z
państwowością polską, ponieważ żadna nie
może im dać tego, do czego dążą — nie­
podległości, natomiast każda wzmacnia ich
silę i budzi nowe apetety. Uważa dalej, że
wilka jest sprawą nieuniknioną i że łudzą
się ci, którzy nic znając stosunków wierzą
w pokój. Oczywiście walka ta może być
piowadzona rozmaicie i pod tym wzglę­
dem zaznaczyła się w poglądach polskich
wyraźna i zasługująca na omówienie ewo­
lucja. Adam Nechay.

Czego domagają się nauczyciele niemieccy
w Polsce

Kilkakrotnie pisaliśmy o obradach Ogól
! nokra;owego Związku Nauczycieli i Nauczy
cielek Niemieckich w Polsce. — Deutsche

i Schulzeituntf Nr 4 (styczeń 1933) zamieszcza
\ „wytyczne dla nauki języka nienreckiego w
Poisce", tezy uchwa'one w dniu 3 stycznia
na doroc7nym zjeździe nauczycieli n:emiec­

, kich w Chorzowie. Tezy te streścił jakiś
,,znawca" zagadnienia niemieckiego w Pol­
sce w takiej formie, że obecnie prasa polska

; jest zmuszona zamieszczać sprostowana na­
| desłane przez władze Związku nauczycieli
niemieckich.

W związku z tym przypominamy, że
„obrady stały pod znakiem dążeń do usta­
lenia programu nauczania i wprowadzenia
podręczników dla niemieckich szkół mniei­
szościowych w Polsce pod kątem potrzeb
światopoglądu narodowo-socjalis tycznego".
Równocześnie w tłumaczeniu podaemy tezy
przyjęte przez nauczycieli niemieckich:

„1. Celem szkoły niemieckiej winno być
przygotowanie dziecka do wypełniania tych
zadań przez wychowanie i naukę.

2. Podobnie jak urzędowy program szkol­
ny każe oprzeć naukę dla dziecka polskiego
o kulturę polską, tak samo nauka języka
niemieckiego dla dziecka niemieckiego wi­
na się oprzeć o kulturę niemiecką.

3. W zestawieniach tematów program
urzędowy opiera się całkowicie na zagadnie­
niu Polski i jej kultury. Nauka języka nie­
mieckiego dla dziecka niemieckiego winna
więc być siłą rzeczy oparta na kulturze nie
mieckiej.

A) W szkołach z niemieckim językiem
nauczania bajki niemieckie winny znaleźć
należne im miejsce odpowiadające ich pozy­
cji w kulturze niemieckiej.

B) Bohaterów winno się dla dziecka nie­
mieckiego szukać przede wszystkim w po­
daniach i w historii niemieckiej.

Cl W wypadku oparcia nauki języka nie­
mieckiego o kulturę niemiecka, należy u­
względnić przy nauce języka niemieckiego
wśród tematów obrazki z historii niemiec­
kiej, ze szczególnym zwróceniem uwagi na
osobistości, które decydująco wpłynęły na
ukształtowanie się historii niemieckiej.

D) Kultura niemiecka jest ściśle związa­
na z krajobrazem niemieckim oraz z życiem
człowieka w ramach tego krajobrazu. Przy

ustalaniu wyboru tematów winien (akt fen
bvć w całej pełni uwzględniony m in. rów­
n:eż i z tego względu, że Niemcy iako ko­
lebka kultury niemieckiej oraz jako ziemia
o'ców bliższe są dr;ecku niemieckiemu w
Polsce, niż te same Niemcy, jako państwo­
sąs;ad. dziecku polskiemu.

E) Z tego więc względu w nauce ięzyka
niemieckiego w jak na;rzerszym zakresie
winno być uwzględnione życie w spółcze­
snych Niemiec.

F) Dziecko niemieckie winno mieć moż­
neść zapoznania się z naicelnieiszymi utwo­
rami literatura narodu niemieckiego, przy­
stosowywanymi do pozomu umysłowego
dziecka.

G) Dziecko niemieckie w Polsce winno
mieć możność jak najściślejszego zbliżenia
się do najnowsze) literatury niemieckiej oraz
możność poznawania współczesnego życia
we własnym języku.

H) Przy ustalaniu tematów winien być
wzięty pod uwagę fakt, że Niemcy na ca­
łym świecie stanowią element, tworzący
wartości pozytywne oraz przywiązany do
państwa, w którym są gośćmi („ihres Gast­
landes").

I) Przy omawianiu tematu: „Co świat za­
wdzięcza Niemcom?" należy podnosić w
dziecku niemieckim słuszną dumę z poczy­
nań jego rodaków i pobudzić je do naśladow­
nictwa.

K) Szczególną wartość dla dziecka nie­
mieckiego posiadają tematy z zakresu pol­
sko-niemieckich stosunków kulturalnych
oraz współpracy polsko-niemieckiej. W
związku z tym dziecko winno być wychowy­
wane w poszanowaniu kultury polskiej.

L) Nauka języka niemieckiego winna w
swoim zakresie przyczynić się do rozwija­
nia uczuć obywatelskich. Przede wszystkim
dziecko powinno się nauczyć służenia pań­
stwu tymi wartościami, jakie ono — jako
przynależne do niemczyzny — reprezentuje,
przy czym twórczy wkład jego pradziadów
do ogólnego dorobku polskiego winien być
dlań przykładem godnym naśladownictwa.
W ramach istniejących możliwości szkoła
powszechna winna poprzez naukę języka
niemieckiego wychowywać dziecko na po­
średnika i łącznika między obu narodami.

Obok odpowiadających tylko szkole nie­

mieckiej tematów omawiamy również w
szkole niemieckiej, przy odpowiednim do­
borze, tematy, przewidziane przez program
urzędowy.

Reasumując, uważamy za konieczne pod­
kreślić, że treścią nauki ię-.yka niemieckie­
go dla dziecka niemieckiego w Polsce win­
ny być niemieckie wartości kulturalne.

Katowice, vi. MC«l«ckl««jo nr 10
Bialska. S Ma Ja • m.
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Jo się, nazywa:
wykięcić się sianem

W numerze 20 „Polski Zachodniej" po­
zwoliliśmy sobie zwrócić uwagę „Polonii",ł«
pretendując do mentorskiego stanowiska w
sprawach związanych z polską polityką za­
graniczną, powinna przecict przestrzegać ja­
kiejś konsekwencji poglądów. Przypomnie.
l.śmy wtedy, ic np. w sprawie Rusi Podkar­
packiej stanowisko „Polonii" zmieniło się
gruntownie. Niegdyś, a było to stosunkowo
uedawno, określano roszczenia węgierskie do
Rusi Podkarpackiej mianem „brutalnego egoi­
zmu". Dziś uważa się tam zrealizowonie
wspólnej granicy polsko węgierskiej ta rzecz
nieodzowną, a fakt, te do tej pory tendencja'
a nie znalazła urzeczywistnienia, traktuj*

• ę nielidwie jako przekreślenie wszelkich
sukcesów naszych w Europie środkowej (!).

Oto, co „Polonia" pisze w odpowiedzi na
nasze zarzuty:

„Przy tej sposobności chcemy odpo­
wiedzieć „Polsce Zachodniej

"
, która dopa­

trzyła się sprzeczności (!) między arty*
kulami naszych współpracowników, mia­
nowicie p, Nienaskiego i Fil. F . Organ
Ozonu przypomina następujące twierdze­
nie tego ostatniego z dnia 12 paździer­
nika:

„Sie wierzyliśmy w żadną pomoc woj­
skową Węgier dla Polski. Zawsze byliś­
my zdania, że o wiele cenniejszym sojusz,
nikiem mogła być 15-milicnowa Czecho­
słowacja niż 9-milionowe państwo węgier­
skie."

Słusznie. A p. N ienaski nie twierdził
nigdy, że 9.milionou'e Węgry mogły być
cenniejszym sojusznikiem. Nie ma prze­
cież sprzeczności.

"
To *if nazywa: wykręció sie sianem!!!

WSZTSCT PAMIĘTAJMY. £E 7DNDUSZ
OBRONI NARODOWEJ MA KONTO P. Ł O .
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Konfrontacja zadań z budżetem
Ministerstwa Opieki Społecznej

WARSZAWA. Komika budżetowa Se­
natu obradowała wczoraj nad budżetem Min
Opieki Spoleczi.ej Referent aen. Fichna
wskazał na olbrzyirle zadania, jakie stoją
przed tvm resortem Specjalnym celem, któ­
ry nasza polityka społeczna nie tylko pro­
pagować musi. ale i osiągnąć to: a) dozbro­
jenie moralne narodu, b) przygotowanie mo­
ralne i fizyczne młodzieży fo moralne I fi­
z\czne przygotowanie młodzieży, oto istotne
cele. przewidującej i właściwej polityki spo­
łecznej naszego ministerstwa Dużo miejsca
poświęcił referent zagadnieniom populacyj­
nym i młodzieżowym, zaznaczając, że zor­
ganizować trzeba potężną armię pracy, któ­
raby w szeregach swych zamieściła całą mło­
dzież. Kierownictwo faktyczne życiem go­
spodarczym Polski spoczywać winno przede
wszystkim w rękach Polaków.

Obecnie należy stwierdzić, że w dziedzi­
nie zatargów zbiorowych w Polsce nastąpi­
ła ogromna poprawa Opieka państwa nad
światem pracy pozwoliła od 1935 r. podnieść
w przybliżeniu stan zarobków od 10 — 15"5
Zwiększyło to dochód społeczny świata pra­
cy w przybliżeniu od 200 do 300 mil. zł w po­
równaniu z r. 1935
PROBLEM UBEZPIECZEŃ SPOŁECZNYCH.

Wbrew niechęci, którą odczuwają, a na­
wet manifestują pewne sfery, pragnę z naci­
skiem zaznaczyć, że ubezpieczenia społeczne
stanowią narzędzie realizacn zasad sprawie­
dliwości społecznych. Dowodź, tego wspania­
ły, nieustający rozwój ubezpieczeń społecz­
nych w skali światowej.

Przechodząc do konkluzji ogólnej stwier­
dzić należy, iż polityka socjalna stale roz­
piera nakreślone ramy, że życie stawia coraz
nowe wymagania. Polityka socjalna M. O .
S. musi być polityką przewidywania, roz ­
strzygania i kierowania a nit czekania i bia­
dolenia. Musi ono reprezentować tężyznę.

narodu ł lejo moralne zdrowie. Gdy więc
reorganizacja ministerstwa tytanie przepro­
wadzona, wraz i nią mnsi przyjść nowa na­
zwa: Ministerstwo Spraw Społecznych.

Po referatach pierwszy w ifttatji zabrał
glos sen. Klamer, poruszając problem ubez­
P tetllt społecznych Zaznaczył on. że od
dłuższego czasu opinia publiczna jest zanie­
pokojona z powodu fthrmutfcyrh wieSei o sta
nie finansowym funduszów ubezpieczenio­
wych Szczególnie niekorzystna jest sytuacja
ubezpieczenia "merytalnego pracowników u­
mysłowych. Komisja do zbadania sytuacji fi­

nansowej lnstytucyj ubezpieczeniowych pod
przewodnictwem p. prezesa Grubera ocenia
deficyt techniczny leeo ubezpieczenia za okres
pięcioletni 192S—1933 na blisko pół miliarda
złotych. Obacnie ten deficyt nalały szacować
na m liard złotych

Fakty tej?o rodzaju Świadczy U żądane
rewizji i reformy obecnego systemu ubezpie­
czeń społecznych stało się sprawa, dojrzałą i
pilną Mówca apeluje do pana mir, stra. aby
raczył spowodować zajęcie się tą sprawą zgo­
dnie z interesem publicznym kraju i zain.b ­
resow an ych .

Senator Wolf o sprawach Śląska za Olzą
Sen Wolf zaznacza, że włączenie S1ą*kl

Za>>l/:ańskiego do Rzeczypospolitej jak każ­
de tłąCMaii różnych organizmów spowodo
walo -a/y szereg trudr ości i przykrości dla
tamtejszego społeczeństwa ehr>chv «prawe
przerar'ir>wan:a walutr Jeżeli te przykrości w
dużym stopniu sie imnieiszyły, to mamy to
w wielk'*! mierze do zawdzięczenia nanu mi
niitrowi Pracy i Opiek* Społeczne! Jeżeli cho­
dzi o górników i hu'n;ków, to dzeki pann mi­
nistrowi i p. generalnemu inspektorowi pracy
p Klottowi została zawarta umowa zbiorowa,

której górnicy I hutnicy są zadowoleni.
Mówca prosi nana ministra, łeby zechciał się
saiąć tym pa'acym zagadnieniem bezrobocia,
które jest na 8'a«ku za Olzą bardzo duto.

Dalej należy zwrócić baczną uwagą na na­
szą młodzież która przeszła nrzez szkoły cze­
skie nasiąkła dnehem czeskim a nawet cza­
sem duchem komunizmu Należałoby tą mło­
dzież skierować do Junackich Hutnów Pracy,
wzqlednie do innych ornanizacyl, by pod ży­
czliwym a energicznym kierownictwem stwo­
rzyć z oiej w przyszłości iak nailepurycb o­
bywateli — Następną bolączką fes* sprawa
emerytów górnictwa i hutnictwa. Są oni o­
becnie w wielkiej nadzy, gdy* leszcze cały
szereg zakładów emerytur nie wynłaca. Spra­
wa ta fest niesłychanie paląca i dlatano nrosi
mówca p. ministra, ażeby skłonił przedsię­
biorstwa do wypłaty emerytur.

w Białej Krakowskiej
W dniu dzisiejszym po dokonania ostate­

cznych obli.zeń opublikowane wynik wybo­
rów do Rady Miejskiej w Blalof Krakowskiej.

Wyniki w poszczególnych okręgach tą na­
st ennia ce:

Z okręgu Ino weszli do Badv z li»tv nol­
skieł: Michał Pastermk, urzędnik. Józef Men­
drzak. tkacz, Jósei BOHUSZ, robotnik.

Radnymi t okrenri drunteno zostali z listy
polsklei: W'V'or Mich«rrizinski, przemysło­
wiec, dr Pr. Nisyń»ki. z listy nlemf^kiel: Ot­
mar Mmiler. Jan S^hmeta, nrzemv*>owfee. z
listy zvdowik'»l rab'n dr "«muel Hlrschfeld
i a*~. kat dr Oskar Kletnfeld.

Z nkmnu trr»P:»"o wyp»«nl Ho Bady: z 11­
••T no'«kiel In* Tadensz P''wr«kl. ml»mleay,
Make Bronisław, krawUc, R>h'«la BndoM. u­
r«mln:k mywatnv. z listy son<al<«*v(>an*<' *n­
rfra»ł Pvs«. urze^nk nrv»a»n» 1 W<ą<tek Wta­
dysław. tkacz, z Hsty żydowskiej Chalm Gold­
bern ł"T»mvsłowiec.

Z okr»(m ezwar»»nn weszli do Rady z 11­
«tT pąlzfill Henrrk M»'<now«kl 1 n»*««* dr
Pr. Ryrh'<'k. z l'«ty «iw!l»"«»vc»n«f Lt^-k
Bnłka. m«l«t.r Jnx*f r.mk,!,. (kacz, z listy
nOmiarkiei: Onaław 8cbw«iser.

Z okrenn plniM>o radnymi ros»»'i: Int.
•nnmiec. dyr. P»kołv Oorodn«<-«»l a listv nol­
>klef. z H«»y se-i*Hsłvcrnof- Jan Z«­;»r^>.* .
«»k"'»r* Zw. R'»««weoo w'óki«nn;Vów. »'ot­
zv P»rtW. nTT»^n'k »rvwatny oraz • liaty
niemieckiej Walter Braun.

Poaoda na środę
W całym krain chmurno, miejscami c-Padr.

Tempem Mira w ciąim dniu na zachodzie powyżef
zera st. Na wschodzie kilkustopniowy mróz. U­
miarkowane wiatry południowe, rano mglisto.

Sensacyjny iwrot w procesie
firmy „Whole-Worth"

Stan Banku Polskiego
WARSZAW A. W ciąsw drugiej de­

kudy styczrra zapas złota w lianku Pol­
sktu wzrósł o 06 m In. zł do 4459 miln.
złotych Stan pieniędzy zagranicznych

'

dewiz zmniejszył się o 1,1 miln. z4 do
17..' miln. zł.

Suma wykorzystanych kredytów ob­
niżyła się o 55.1 m In. zł do 8S1.I miln.

Zapas poislrcfa monet srebrnych i bi­
lonu wzrósł o 16,2 miln. zł do 59,7 miln.
złotych.

Natychmiast płatne zobowiqzanh
tiiżyły się o 4,2 miln. zł do 265,4 miln. zł.

Obieg biletów bankowych — w wy­

niku wyżej omawianych zmian — spadł
o 42.0 miln. zł do 1 2S3.3 miln. zł.

Pokrycie złotem wynosi 30.78 proc
Stopa dyskontowa 4 i pól proc., stopa od
pożyczek zastawowych 5 i pół proc.

W sprawozdaniu z pierwszego dnia pro­
cesu przeciwko właścicielom i kierownikom
firmy „Whole-Worth" w Katowicach ze
wzglądu na spóźnioną porą nie zdołaliśmy
podać zeznań oskarżonych. Czynimy to dzi­
siaj.

Wszyscy oskarżeni, jak należało się spo­
dz-ewać. nie przyznali się do zarzuconych im
przestępstw i starali się winę złożyć na
współoskarżonych, nieobecnych na sali. a
przede wszystkim na główną figurę aktu o­
ska-żenia — Izaka Zimbera. który — jak
wiadomo — zbiegł zagranicę 1 obecnie prze­
bywa w Ameryce.

Dalszy ciąg procesu miał się rozpocząć
w dniu wczorajszym o godzinie 10-tej. Roz­
prawa jednak nie mogła się zacząć w wyzna­
czonym czasit z powodu braku uchwały w
związku z zażaleniem, jakie wniósł prokura­
tor na postanowienie sądu, umarzające prze­
stępstwa z lat od 1932 do 1934, objęte pierw­
szą częścią aktu oskarżenia.

Rozpatrzeniem zażalenia prokuratorskie­
go zajmował się sąd okręgów) w składzie
trzech sędziów w obecności prokuratora. Po
długich naradach sąd okręgowy postanowił
uwzględnić zażalenie prokuratora w sprawie
umorzenia przestępstw zawutych w pierw­
szej części aktu oskarżenia. Sąd przyjął, że

zatwierdzenie wniosku przez sąd grodzki
jest przedwczesne z braku podstawowych
danych.

Sensacyjna rozprawa wznowiona została
o godzinie 14,r*0 odczytaniem przez przewod­
niczącego postanowenia sądu okręgowego w
omówionej wyżej sprawie.

Ława obrończa stawiła wniosek o niedo­
puszczenie przedstawiciela Wydziału Skar­
bowego w charakterze osoby popierającej
akt oskarżenia wychodząc z założenia że
czynność tę może sprawować jedynie proku­
rator. Ponadto obrońcy domagali się powo­
łania dalszych świadków, a mianowicie:
świadka Guzikowskiego. referenta Minister­
stwa Skarbu, Kankhofera. b naczelnika Wy­
działu Skarbowego i Guzikowskiego. obecne­
go naczelnika Wydziału Skarbowego. Sąd u­
względnił oba wnioski obrony.

Odczytano pierwszą ttfJd aktu oskarże­
nia, po czym sąd przystąpił do przesłuchania
głównego św adka dowodo /ego Salomona
Rosenzweiga. Świadek pra.ował w spółce
„Whole-Worth" od roku 1932 do 1936 Do
firmy tej został zaangażowany przez głów­
nego oskarżonego Izaka Zimbera w charak­
terze zakupującego. Zeznania świadka Ro­
stnzweiga obciążyły mocno oskarżonych.
Świadek potwierdzi) wrzystkic zarzuty, po­

stawione w akcie oskarżenia. Zeznał on Bi.
in., że zmuszano go do wystawiania fikcyj­
nych kosztów podroży oraz. e dyrekcja T-my
, Whole-Worth' wpisywała o ksiąg handlo­
wyrh ftkcyine pensje pracowników firmy,
zntcrjnie wyższe od tych. które pracownicy
otrzymywali. Również w Księgach figuro­
wały remuneracie dla pracowników firmy,
których ci nigdy nie dostali. Oskarżeni nie
przeprowadzali w księgach r.andlowycb od­
powiednich wpisów, dotyczących wysyłek
towarów z firmy w Katowicach do oddziałów
'v Chorzowie i Tarnowskich Górach, prowa­
dzili na rachunku towarów fikcyjne faktury
i t d. i t. d Świadek zeznał ponadto, że dv­
rekcja firmy z nienumerowanych stoisk pro­
wadziła drugą kasę i księgowość Księgi te
zniszczyli oskar_eni w ostatnie, chwili przed
przybyciem kontroli skarbowej.

Ława obrończa gradem pytań zmierzała
do podważenia zeznań świadka. Obrona py­
tała mianowici" świadka, w Których firmach
pracował po zwolnieniu g3 z firmy „Whole­
V orth" Miało się wrażenie, że obrońcy dą­
żyli do utrwalenia przewodniczącego w prze­
konaniu , iż świaJek obciążał oskarżonych,
powodowany względcmi konkurencyjnymi W
międzyczasie bowiem świadek założył sobie
własną firmę.

Rozprawa trwa

Dramatyczna noc rozbitków. Oceanie
NOWY JORK. W poniedziałek po

południu przybyło do Nowego Jorku na
statku „Esso Baytown" 10 pozostałych
przy życiu pasażerów angielskiego samo­
lotu „Cavalier".

Samolot ten uległ katastrofie w sobo­
tę na linii Nowy Jork — Bermudy, na
pełnym morzu, 3.000 mil na wschód od
Norfolku (Virginia).

Pomiędzy uratowanymi znajduje się 5
mężczyzn i 5 kobiet.

NOWY JORK. Pasażerowie samolotu
„Cavalier" spędzili w wodzie, w ciemno­
ściach przeszło 10 godzin, zanim krzyki
ich i wołania usłyszała załoga ,,Esso Bay­

town". Jeden ze statków kilka godzin
przedtem przejechał w nieznacznej odle­
głości od rozbitków, załoga statku nie u­
słyszała ich rozpaczliwych wołań. Roz­
bitkowie wykazali niesłychany hart du­
cha, zimną krew i dobry humor. W chwili
gdy ich wydokywano na pokład statku,
śmiali się i śpiewali. Prawdziwą boha­
terką jest jedna z uratowanych pasaże­

rek pani Edna Watson z Montrealu. Tyl­
ko dzięki niej uratowany został kapitan
Aiderson, którego przez 10 godzin pod­
trzymywała na powierzchni wody. Kapi­
tan Aiderson nie posiadał pasa ratunko­
wego i jest najbardziej wyczerpany z po­
śród wszystkich rozbitków. Stan iego
wzbudza pewre zaniepokoje nie. Pa ni
Watson w następujący sposób opowiada
przebieg katastrofy. Rozległ się strasz­
ny trzask i zdawało się nam, że podłoga
samolotu rozsypie się w Kawałki. Zało­
ga samolotu wykazała niezwykłą odwa­
gę i zmysł orientacji. Nie było paniki,
ani ataków histerycznych. Zanim samo­
lot pochłonęły fale, część pasażerów wy­

prowadzono przednimi drzwiami, a pozo­
stałych tylnymi. Kapitan Aiderson dał
nr swój pas ratunkowy. Wszyscy wsko­
czyliśmy do wody."Na szczęście nie była
bardzo zimna. Staraliśmy się trzymać za
ręce, unoszeni przez lekki prąd. Staraliś­
my się bez przerwy podtrzymywać roz­
mowę, poruszającruajrozmaitsze tematy.

Kiedy spostrzegliśmy zbliżający się o­
kręt, zaczęliśmy rozpaczliwie wołać, ale
niestety zrozumieliśmy, iż nas nie usły­
szano, kiedy statek oddalał się nie zmie­
niając swego kursu.

Kapitan „Esso Baytown" — Spurr o­
świadczył, iż w chwili, gdy łódź ratunko­
wa zbliżyła się do rozbitków, marynarze
spostrzegli wzruszający widok- 10 osób,
wynurzających się z fal morskich i trzy­

mających się za ręce. jak w pływalni. Je­
den z uratowanych uległ niedawno wy­

padkowi podczas jazdy na nartach, ła­
miąc rękę, która była unieruchomiona w
gipsie.

Radiotelegrafista samolotu „Cavalier"
przyznał się, iż na chwilę nie opuszczała
go obawa przed rekinami. Nie wspomniał
jednakże o tym ani słowem swym towa­
rzyszom, chociaż wyraźnie widział w po­
bliżu rozbitków rekina, którego widocz­
nie odstraszyły ich krzyl:i i śpiew.

POMOtCIE BEZROBOTNYM] i

Ostatnie linie opora
staniane

LERIDA. Wojska powstańcze zajęły we
wtorek w południe Qava, miejscowość odda­
loną o około 10 km. od południowych bram
Barcelony. Manresa jest ze wszystkich stron
otoczona pisei wojska gen. Franco i upadek
jej jest nieunikniony. Cała Barcelona znajduje
się w poln widzenia powstańców 1 jest pod
bezpośrednim obstrzałem ich artylerii. W cen­
trum miasta panuje wcplędny spokój, nato­
miast mieszkańców przedmieśó ogarnęła na­
nika. Większość pism, wychodzących w Bar­
celonie, w dnin wczorajszym nie ukazała się.

LERIDA. Pochód wo<sk gan. Franco na
Barceloną wazedł w fazę decydującą. Dywizje
armii nawarskiej posunęły sie rano na środ­
kowym odcinku miedzy laualada i Rałiad-H
o 10 km. naprzód, docieraląc nad rzeką Llo­
bregat. Rzeka ta stanowiła ostatnią Unią o­
poru nrend Barceloną.

BUROOB Dywizje i Nawarry priekrooay
ły fni rzeką Łlobreaat. Inne oddziały nmesały
Rio Cardoner, okrataiac Manreta od północy.
Marokańczycy pokonali ostatnie przeszkody
na odcinku Garrał i mają otwartą drogą do
Barcel ony.

W ten sposfth ostatnia linia oporo wojsk
rządu baroelońskiego nad rzekami Cardone 1
Llobregat została całkowicie przełamana t "*
oanowana nnei wojsk* ua franco.



ŻYCIE GOSPODARCZE
Środa, dnia 25 stycznia 1939 r.

Kongres Izb przemysłowo-handlowych
Z okazji dziesięciolecia samorządu prze

»r>ysłowo i^ndlowego projektowane jest zor­
gomzowanTe Kongresu Izb. którego celem by­
lohy rozpatrzenie całokształtu zagadn:eń,
rv. .ązanych z uprzemysłowieniem kraju

Termin Kongresu i szczegółowy jego pro­
gram n:e su jeszcze ustalone. Według wstęp­
nj£o projektu, który ma być niebawem prze­
dyskutowany na terenie micdzv izbowym. Kon
k es ob-adowalby w c/tcrech Komisjach, któ­
re zajehby się zacadnirn'ami organizacji
przemysłu, warunków geograficznych i demo­
graficznych uprzemysłowienia, warunków ren
lawMAd produkcji oraz organizacji wymia­
ny

Na Komisji organizacji priemyiłu pro|ek­
ł wane są referaty w sprawach planowania w
*"'•• li upriemyslowenia kraju, granie etatys­

mu 1 Intarnacłonalismn, roli pryw atn ego
prssdsisjbiorcy w roiwoju priemvttn polskie­
oo, roli peresnmień oospodaucsych krajowych
i miediynarodowych w rozbudowie prsemy­

sln polskiego, erpanisacii gospodarcio-sawo­

dowef społeczeństwu, sprawy gosoodarcsego
wychowania snotecseAsłwa i kształcenia za­
wodowego w Polsce.

Komisja druga rozważyłaby geograficzne
przesłanki rozwoju przcmy­lown-o Polski, ro­
lę Centralnego Okręgu Przemysłowego, pr/p­
ludn:enie wsi i mast. oraz problemy energe­
tyczny i komunikacyjny.

Na Komisji organizacji wymiany projek­
towane są referaty w sprawie problemu ren­
towności. po!itvki cen, obr ąz< ń publicznych.
płac i ochrony pracy, ceł i reglamentacji przy­
wozu.

Czy Polska weźmie udział
w Targach Wrocławskich?

Równolegle do rozwoju stosunków politycz­
nych polsko-n.em eckch. rozw .ja się wyminą
gospodarcza m ędzy obu krajami. Jednym z ze­
wnętrznych dyrazów pogłęb enia s;ę twunków
handlowych, poza wzrostem cyfr bilansu handlo­
wego Polsk' z Nemcami. jest udział obu pańłtw
w organizowanych przez nie corcczn e targach
międzynarodowych. Juz w roku ub egłym Niem­
cy wz ęty poważny udział w Targach Poznań­
skich. I odwrotn e: Polska poważnie wystąp la w
zeszłorocznych Targach Wrocławskich. Udzał
Polski w tych ostatnich ma o tyle ważn ejoze
znaczeń e, że Wr->cław jest wyznaczony przez
m arodajne czynniki w Rzeszy, jako rzeczn k w
stosunku do Pol-ki . Jak dotychczas wystawaliś­
my we Wrocław u przede wszystk m płody rol­
ne, a nasi kupcy zbożowi zawsze licznie frek
wentowali Targi Wrocławskie Łącznie z pogłę­
bień em stosunków handlowych między obu kra­
Jam należałoby zastanowi* się. czy n e byłoby
wskazane wystawiać we Wrocławiu jeszcze n­
nvch artykułów, poza rolnymi, które mogłyby
liczyć na zbyt w Niemczech. Sprawę tą już za
ezęto dyskutować w naszych sferach goftpodar­
ezvrh

Tymczasem pojawiają eię pogłoski, jakoby w
roku b eżącym Polska miała Wrocław sb«entc­
wać Mamy wrażenie, że w okresie, kiedy sale­

Historyczna decyzja realizacji
kanału Śląsk — COP.

W ostatnich dniach bawili w Warszawie
przed st awi ciele wydziału robót publicznych
woj. krakowskiego Zostali oni przyjęci przez
p premiera gen. Sławoj-Skladkowskiego i p.
wicepremiera inź. Kwiatkowskiego, przedkła­
dając szczegółowe projekty budowy kanału
ze Śląska do COP­

Jak donosi ag. Kabel, czynniki rządowe
wyraziły zgodę na podjęcie tego gigantyczne­
go zamierzenia. Dotychczasowe prace, które
— jak w:adomo — realizowały kanał tylko
nrędzy Krakowem i Spytkowicami, zostaną
rozszerzone. Kanał będzie przedłużony aż do
COP

Wiadomość o lej decyzji wywołała zado­
wolenie w kołach gospodarczych COP.

Wiadomości
giełdowe

URZĘDOWA CEDUŁA GIEŁDY ZBOŻO­
WEJ I TOWAROWEJ * KATOWICACH

z dnia 24 stycznia.
Ce. j rozumieją II • towsi standartowy wagi.
SDiej lako*** la l«r kg s> bandlo Burtowym parytat

••swa Kun.» .<••• sr*} •• •••«• t>>»>»rs)
?ENY ORIFMT,>CYJNE Pstsnlcs Jednolita rrerwo­

D» szklista 21 7»—22.25. Jfidnollti 21-2150. sb.srana
2C 25-20 75. Zyto 15 50-15,75. Jęczmień pnemliilowy 17.50
- 1 8. pastewny lfiyi-17. Owies Jednolity ]«.&«—17 «ble­
rany i« —16.25 Kukury la 17.25-17 50. Mąka pszenna
ayclaac.wa 0--30 proc 39-42. 0-35 proc SS 41. gat I
0-5O proc 35.25-37 25. a»t. 1-A 0 -65 proc. 83-84 sat.
II 35-50 proc. 31.50-32 50 . (tst. II 80-65 pr« 31-32
gbt. l( 35 -«5 proc. 30—31. gst II 50—60 proc 22.50—23.8*
gat. II A 50-65 proc 21.50-22 50. gst. II *—« proe.
2<> 50-21.50. gai. 111 65-70 proc. l«.50-19sO. paetewna
1? SO—73. rafowa 0-95 proc. 27 50—28 50. tytnls wye a­
ptwa 0—30 proc. "6.75—27.26. gat. I A 0—55 proe. 2650
~26. razowa 0—95 proe. 22 .25—22.73 . Mąka ziemniaczana
aupirlor 31-3151 Otręby pazerni* grube pr/em stand.
\125—12 .50 . irednle 10.75-11 .28 . miałkie 10.25 —10.76. ty%­
r.ls 11-11.50, Oroch polny 27-28. Wiktoria 33—36, Faaola
blala 32-14 krasa 30—31. kolorowa 26—27 Wyko 30—
21 Peluszka 25-26. Lubin zńlty 15-16. ł.ubln n>eble*kl
18.50-14. Seradela 27-28. Mak 100-102, Konlci. ezerwu­
aa bez kanianki 110-120. blala 300-320. szwedzko 1»0
— 2 0 0. I.urtrns chm elowa (kończyna tottal 70—SO RsJ­
graa angielski 85—95. Tymotka 40—50. Buraki ecken­
dorfhke zulte 55-65 czerwone 70-80. Kuchy Imane
24-24 25. rzepakowe 15-1550 Śrut i peatek palmowych
19—21 proc. » tym 1 prr-. tłuszczu 13-13.50 aloneczol­
kowy ekstrnh. 31-36 proc. 17 W)—18. lniany »—3» proc.
22.50-23. Słoma prasowana 4—4 .50 8lsno łąkowa S—
8 50. Siano koniczyna 8-9 50.

OgOlny obrót 626 ton. Tendencja spokojne.

zy nam na zachowaniu równowagi w wywanie
połsko-niemieckiej i na zaznajom en u rynku na­
szego sąsiada zachodn ego z artykulam poza roi
niczymi jakie może u nas nabywać, gnorowa
nie Wrocław.a ne jest wskazane tym w e,­ej. i"
liczyć sie. należy w roku b eżącym z jeszcze
poważnejszym udz ałem Niem ec w Targach Po­
znańskich, an żeli w roku ub eglym Gdy N em
cy pragną pokazać plastyczne i jnkn.ijbnrdz tj
szeroko swoje możl wości eksportowe do 1'o'k
— Polska ze swej strony waha sc czy wyry
skać okazje, jaką są sTrgi Wroclawsk e. jeżel
chodzi o zaznajom ent N emec z rmżliwośtla­
m; eksportowym Polsk; na ich rynki

Ponieważ ostnteczna dczycja co do udz'»!u
Polski w Targach Wrocławsk eh jeszcze n e za­
padła, przeto przypuszczać można, ż przed pow
zięć em defin tywnych postMOWitŚ, całokształt
sprawy będzie szczegółowo rozważony. kt

Włoska Spółka Akcyjna Powszechna Asekuracja w Trieście

nSSICUIZIOHl GENERALI TBIESTE
Warssawa, al. Jasna !•, telefon S-49­S0

/
Po przeniesieniu ubezpieczeń rzeczowych na

GENERALI PORT POLONIA ZJEDNOCZONE TOWARZYSTWA SP. AKC. prowadzi

TOWARZYSTWO ASSICORAZIONI GENERALI - dziit tyclowy - na odpo­

wiednio rozszerzonych podstawach.

Oddział w Katowicach: 3-go Maja 23, lei. 330­24

KREM DO GOLENIA

• UMPNIE WIC Z. POZNAŃ

Genarali- Port -Polonia

ZJEDNOCZONE

TOWARZYSTWA UBEZPIECZEŃSA
Warszawa, PI. Dąbrowskiego nr 1, tel. 5­49-80

Po ppeiędu portfelu ubezpieczeń rzeczowych od Włoskiej spółki Akcyjnej
„Powszechna Asekuracja w Trieście" — Assicurazioni Generaii Trieste prowadzi

następujące dzial\ uoezpieczeń:

ogniowy, kradzieżowy, odpowiedzialności cywilnej,
transportowy, od następstw wypadków, samochodowy,

maszyn od uszkodzeń mechanicznych, szybowy, gradowy

Oddział w Katowicach: Francuska 1
telelon 317-71 .

Sprawa chałupnictwa w Polsce
domaga się uregulowania

Według- danych, zestawionych na wy­

stawi* pracy chałupniczej — w 1931 r cha­
' iupnictwo zatrudniało w Polsce przeszło
3* 0.000 osób. Okres kryzysu, powodując
zubożenie wsi, pogorszenie się sytuacji rze­
miosła i duże bezrobocie robotników prze­
mysłowych, wpłynął z pewnością na zwięk­
szenie się j tak już dużej liczby chałupni­
ków.

Choćby więc z tego względu, że chałup­
rictwo daje całkowite lub częściowe utrzy­

manie tak dużej ilości osób. musi ono być
poważnie uwzględnione w polityce gospo­
oarczej i społecznej państwa. Konieczność
liczenia się z chałupnictwem, jako z poważ­
nym zagadnieniem państwowym wynika
również z trwałości te) formy produkcji,
która — wbrew twierdzeniu niektórych
ekonomistów — nie tylko nie zanika wraz
z rozwojem wielkokapitalistycznych form
wytwarzania, ale przeciwnie rozwija się na­
da! i przyjmuje najrozmaitsze, coraz nowe
formy.

W Polsce chałupnictwo ma szczególne.
znaczenie jeszcze i z tego względu, że sta­
nowi — w jednej ze swych form — dodat­
kowe źródło dochodu dla biednej małorol­
nej wsi .

Ważny problem chałupnictwa domaga
się jednak już od dawna uregulowania, za- j
równo pod względem ekonomicznym (or-1
ganizacja kredytów, pomocy w zakupach ,
surowców, w zbycie towarów itp.), jak i
społecznym. Dla właściwego postawienia
tych dość skomplikowanych i różnorod­
nych zagadnień, konieczne jest. przede
wszystkim dokładne poznanie sytuacji cha­,

| łupników. Badaniami takimi zajmuje się
Towarzystwo Badania Chałupnictwa, utwo­

' r/.one w 1937 r., które wydało obecnie zbio­
I rową pracę, poświęconą różnorodnym za­
gadnieniom w tym zakresie. („Chałupnic­
two. Materiały, uwagi wnioski").

Niezmiernie bogaty i ciekawy materiał,
oparty niejednokrotnie na samodzielnych
i całkowicie oryginalnych opracowaniach,
nie tylko omawia poszczególne zagadnienia,
ale i próbuie niektóre z nich rozwiązać.

Jedną z takich prób jest artykuł Arnek­
kera: „Wytyczne projektu ustawy o ochro­
nie pracy chałupniczej w Polscee". Autor,
stwierdzając, że Polska jest nieomal jedy­
nym krajem w Europie, który dotychczas
nie uregulował ustawowo ochrony pracy
chałupniczej, wysuwa najważniejsze zagad­
nienia, które — zdaniem jego — w ustawie
polskiej powinny się mieścić.

Przy inspektoratach pracy powinny być
utworzone specjalne referaty do spraw cha­
upnictwa, poświęcone realizowaniu usta­

wy. Referaty takie zdały już egzamin ży­
ciowy w Niemczech. Musi być przeprowa­
dzona — zdaniem autora — dokładna reje­
stracja chałupników i nakładców. Rejestry
te znajdowały s:ę w referatach chałupni­
czych. Każdv pracownik w chałupnictwie
winien otrzymywać od nakładcy książeczki
pracy, poświadczone w referacie chałupni­
czym i ubezpieczalni społecznej, w ksią­
żeczce tej wyszczególniane byłyby ilości
roboty i stawki płac. Musi być — twierdzi
autor — ustalona zasada zawierania umów
między nakładcą i chałupnikami, czy to w
formie umów bezpośrednich, czy też za­

; wieranych za pośrednictwem związków za­
wodowych. Umowy był/by rejestrowane
w referacie chałupniczym. Wysuwając po­
siulat zawierania umów, autor nie stawi.i
żądania ustalania od razu minimalnych płac.
twierdząc, że zagadnienie to mogłoby być
uregulowane dopiero później, przedtem
bowiem należy poznać rzeczywiste zarobki
w chałupnictwie, do czego posłużyłby wła­
śnie rejestr obowiązkowo zawieranych
umów .

Oprócz referatów chałupniczych, nale­
żałoby — zdaniem p. Arnekkera — zorga­
nizować specjalne biura rozrachunkowe,
któreby przeprowadzały systematyczną
kontrolę wypłacanych zarobków i formy
płacenia, celem ochrony chałupników prze­
ciw stosowanemu jeszcze dotychczas —
,.truck-systemowi", płaceniu wekslami itp.

Autor wykazuje wreszcie konieczność
dopilnowania zasady ubezpieczenia chałup­
ników, oraz wprowadzenie zasady skreśle­
nia z rejestrów tych nakładców, którzy nie
podporządkują się zasadom ochrony pracy
chałupników.

Przedstawiony tu projekt uregulowania
społecznej sytuacji chałupników nadaje się
do poważnego rozpatrzenia. Nic ulega wąt­
pliwości, że praca chałupników wymaga jak
najszybszego załatwienia ustawowego, obe­
cnie bowiem zmuszeni są oni sami walczyć
o poprawę warunków swej pracy. Zwięk­
szający się wskutek tego w ostatnich latach
ruch strajkowy wśród tej kategorii pracow­
ników nie jest bynajmniej zjawiskiem do­
datnim, ani z punktu widzenia społecznego,
ani państwowego
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IB) (Ciąe dalszy).
— Wfoll, ja przypuszczam, że auto­

rom tej wersji musiał być OiKCtto. On
jist teki leroeumlefy! Pozostaw ni te
eprawe. Jul N '" e/tzy$tko wyświetlę*
fal należy, A tetetl Gisetto wejdzie mi
W drołic, to sobte też z nim porozma­
wiam!

/ teml stowemi pożegnała Gianna
Montfioly priyjaciófke. ne rogu uli:y.

matki ceekeia na i>| w kawiarni
;

' Mta Cototmei
!'. '

.. i . Marii spojriela na zegarek.
i jedezaite. Nie mała ochoty en*
«. i demo, bo w edi eta, te oprócz

tan i Mcricgo. który W
i i tle nie russa! się z domu pr/cd
trsec t N e canta »:c na siłach prowt­
iizić ? nimi hanahicj namowy. DO CZtttai

kój i dziwny matek w ser­
cu.

— Odw ledze markzc — pomyślała. I
ażeby być prędzej, wzięta taksówkę.
Mark ci (1'AjralJ przyjęte ją tak niezwy­

kle wylewnie, że dziewczynie ścisnęło
się serce złem przeczuciem.

— I Jest źle z nim? — zawołała iijaw­
najac t\m krótkim i niespokojnym pyta­
niem całą tajemnice swego serca.

Markiza uśmiechnęła się.
— Widzę, że wiesz jui wszystko.

Nie. nie jest z nim źle
..Nie jest z mm źle!

"

Słowa te rozsłoneczniły wszystko do
koła Bianki - Marii. Równocześnie, spo­
strzegła naraz, że się zdradziła ze swem
uczuciem i zmieszała się. By zamasko­
wać to zmieszanie, poprosiła:

— Proszę mi opowiedzieć wszystko,
markizo.

— Trzeba całkowicie uspokoić to
małe serduszko! prawda?

Zmieszanie Bianki - Marii wzrosło Je­
szcze, więc. by je ukryć, usiadła u stóp
markizy i położyła głowę na Jej kola­
nach.

Dziewczyna nie widziała dobrego i
wyrozumiałego uśmiechu na twarzy sta­

ruszki, ale uczuła. Jak ręce markizy spo­
częły na jej włosach jakimi błogosław ą­
cym gestem.

— Otóż w:dzisz. ten liścik — rzekła
markiza swobodnie po chwili zakłopota­
nia — nie jest właściwie przeinaczony
dla ciebie­...

Dziewczyna podn;osła głowę i patrzy­
ła na stara damę która wzięła z sąsie­
dniego stolika list w kopercie.

—.. . nie jest on przeznaczony dla cie­
bie, ale ja bez skrupułów popełnię tę n:c
dyskrecję, że pozwolę ci go przeczytać,
byś się uspokoiła.

Podała jej kartkę papieru, na której
z widocznym wysiłkiem skreślone były
te słowa:

••Kanny w ramię. Ani słowa. Ucało­
wanie rączek"

— Nieźle się miewa, skoro mósłł p>­
sać A zwłaszcza skoro przykazuje nu
bvm ci nie mówiła o pojedynku — rze­
kła markiza.

— Ale skąd pani to wie? |

— Że to polecenie odnosi się do cie­
bie? Całkiem poprostu dlatego, że przed
wczoraj Mario Falchieri był u mnie dwie
godziny, powiedział mi. że s.e bije. a po­
nieważ pojedynek jest zawsze ryzykiem,
w'ec któż, w razie ievro śmierci, miałby
pewno panienkę uwiadomić o pewnych
rzeczach?

— Markizo, markizo, na miłość bo­
ską!

Ciemna główka dziewczyny znów 0­
sunęła się w obfite fałdy fioletowej spó­
dnicy

— Pozostawmy wszystko Bogu. On
wie. co czynić, a droci Jego %ą niezba­
dane Nie wydawało mi się jednak rze­
czą duszną przemilczenie przed tobą te­
go uczucia, tak szlachetnego i tak rzad­
kiego, jakie żyw. dla ciebie ten chłopiec.

Jakimż słodkim balsamem były dla
Bianki - Marii te słowa. Lecz jakimż lo­
kiem zarazem i smutkiem napełniały jej
serce!

((Ciąg dalszy nastąpi)
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III ciągnienie
Wygrane po zl 250

194 508 870 81 938 1036 114 267 91
407 62 337 60 816 918 2122 203 305 734
3405 831 40M 77 111 629 831 953 5384
113 969 7007 442 606 763 893 70M 191

IV ciągnienie
GŁÓWNE WYGRANE
Słała dzienna wygrana H 20000 pndhi na

15235
nr. 125701
n-ry: 55344 64233 75404 109723

Zl. 50.000 <
Zl. 10000 i

11411 157116
5000

i 78541 80638 134371 144254
n.ri-t 35151 40323 55754 70519

131267 727 132042 310 806 32 133204 837
134259 421 23 931 133207 J30 414 17 324
880 593 72 136418 92 137277 652 758 890
138229 84 391 604 767 971 1393"J 827 932
37 82

140234 39 699 141172 142000 22 433 551
143098 144378 541 84 143002 343 146072 85
142 629 918 147119 22 343 148113 231 482
705 149251 541 668 754

150211 447 610 151148 434 50 624 152085
133 33 411 550 605 884 926 133283 718 933
154291 694 899 153039 228 834 33 136009
67 148583 868 157121 310 923 56 158128
406 560 139133 290 9M

71 2 000 ri 8-471 T7*4' 28982 51113 47451
4918/ 93943 12 071 148964

7\. 1 .000 na n-e>: 928 7052 7544 18234 202/7
2JJ01 3.C? 3?0O3 49134 5J392 75781 84934 84154
92724 97123 99302 99538 110881 120774 12492]
134429 l.r -38 140899

Wygrane po zl 250
137 204 94 369 794 1190 641 30 7M

59 2420 5439693070 29932079 81ł
970 4162 3-'6 731 64 810 930 5134 2043
326 469 819 972 6093 217 390 529 SM
91 96 924 7417 711 856 911 8176 254 710954 9073 10294521074350447 81
514

10010 230 822 40 76 11021 202 53 331
4UUUI 3 73 618 709 69 11102 11 217

448 87 647 52 944 12214 13037 234 483
691 14026 169 286 321 40 726 816 93S
.15112 28 266 310 358 642 804 9M 160M
235 457 555 17183 207 17 817 18049 279
306 90446 63796319307 13482 344 642
717 885

20172 324 423 863 21020 105 335 455
787 938 22169 450 501 11 824 900 82
23112 53 87 233 370 74 400 24404 «24
738 67 841 957 25194 330 424 349 661 83
963 81 26063 220 309 20 421 569 617 721
878 27233 28260 420 768 <J03 69 901
29054 291 591 609 61 733 98 843 957

30051 252 372 91 701 837 918 57 31033
135 223 455 872 930 32195 200 655 872

POLITYKA I ŻYCIE

Pnn Brziusak przymierz* nowe o­
bran t>
— Ne jestem ztd welony — mówi do
krawca — BcJzc- p;ir> mus ał (MiSji
trochę w paa:*, poszerzyć ram-oria,
*kró: ć rfikawy, przesunąć guziki;
sm;c nć klopy.. .

— Ależ proszę pana — protestuje
krawec — czy pan myAli, ze to Lak
łatwo zrebć tyle peprawek? To M
niŁ.pa Europy!

I.KKCJA ARYTMETYKI W SZKO.
ŁB POWSZECHNEJ.

— Pittro* u, powiedz mi, iJe razy
2mtśc:sęw10?

— Dwa meifi s:c w dziasiccia
p*ć razy..

— Doskonale... Bardz0 dobrze —
etnrali go nauczyć el. — Ale ile ra_
zy <tz es cć m**e: ?:ę w dwóch? .
Czy to jest w cgóle nriliweT

— Mośiwe pr»szc pena™
W ja.k: sposób?...

— Nsiprzykt3d dzesęć paków _..•
śc' se W dwóch ręjkaw:cz-kach~

KIELISZEK WINIEN.
— Znowu p łeś wczoraj...
— Skądiie? Miałem tyJlko j*d«w

kietliszek...
— OpPw'«da*z. Po jednym kieiliw­

kna nie wyglądałbyś tfk dzs-«j...
— Zapewne, ale chodź • to, ł* t*o

jeden ktetWMA c ąfflc mi napełna-no.

POŚPIECH.

Alfred bMfll e jezdnią, popychają*
przed aebą rewer. Nag-le dostrzegł
ST© jejo przyjaciel, Pawełek.

— Fredziu, co sę. ste-te? — kny.
cz y.

— Ne zatrzymuj mnie — 'dpo­
wiad-a Alfred, pędząc MCM szyocej.
— Sp eazy misę ta'k bardzo, '« ni*
zdążyłem nawet wsiąść na row«r!



Z HUT i KOPALŃ
Środa, dnia 25 stycznia 1939 r.

Orzeczenie normujące zarobki
w zahładach hutniczych i przetwórczo-metalowych na Zaolziu

Po trzech kolejnych posiedzeniach odby-1 (2) Komisja zobowiązuje zakłady, których I awansu zostaje osiągnięta z upływem 30 lat
tych w dniach 19. 20 i 23 stycznia br. Ko- dotyczy oaratiraf niniejszy, do orzyitaoienia IŻYcia.

Po trzech kolejnych posiedzeniach odby­
tych w dniach 19 20 i 23 stycznia br. Ko­
misja Rozjemcza powołana przez Ministra
Opieki Społecznej w celu załatwienia zatar­
gu zbiorowego w hutnictwie żelaznym i
przetwórczo-melalowym na obszarze Zaol­
fia wydała następujące orzeczenie:

§1." Orzeczenie niniejsze dotyczy następują
cych zakładów hutniczych i przetwórczo
metalowych: 1) Górniczej - Hutniczej Spółki
Akcyjnej, do której należą aj Huta w Trzyń­
cu, b) Fabryka Drutu i Gwoździ w Bogumi­
oie. 2) firmy „Albert Hahn — Rurownia" w
Nowym Boguminie, 3) Fabryki Śrub we Fry­
•ztacie należącej do firmy „Sam.. Blumen­
thal i Syn", 4) Fabryki we Frysztacie nale­
żącej do „Zakładów Miicke-Melder Spółka
Akcyjna", 5) Fabryki we Frysztacie należą­
cej do firmy „Przemysł Żelazny Jackla Spół­
ka Akcyjna"

W razie wątpliwości ustala się, że orze­
czenie niniejsze dotyczy tych wszystkich za­
kładów pracy, w których obowiązuje układ
zbiorowy pracy podpisany w dniu 4 stycznia
1939 r. dla zakładów hutniczych i metalowo­
przetwórczych. 82.

(1) Komisja Rozjemcza przyjmuje do wia­
domości zawarcie układu zbiorowego pracy
z dnia 4 stycznia 1939 r. normującego w hut­
nictwie żelaznym i w zakładach przemysłu
metalowo-przetwórczego ramowe warunki
pracy i zasady zaszeregovania.

(2) Wobec odmowy przystąpienia do po­
wyższego układu przez Fabrykę Śrub we
Frysztacie „Sam. Blumenthal i Syn" oraz
firmy Albert Hahn w Boguminie Komisja
wiąże firmy te postanowieniami powołanego
układu, uznając postanowienia tego układu
za przepisy orzeczenia niniejszego.

§3.
W zakładach pracy wymienionych w § l

Cod punktami 1) lit. a) i 2} obowiązuje ta­ela płac zawarta w załączniku A do orze*
czenia niniejszego.

§4.
(1) W zakładach pracy wymienionych w

§ 1 pod punktami 1) lit. b). 3), 4) i 5) tabele
zaszeregowan stosowane dotychczas w po­
szczególnych zakładach pozos'awia się bez
zmian, o ile poniższe postanowienia orzecze­
nia niniejszego nie stanowią inaczej. Tabele
te dołączone do akt Komisji Rozjemczej, o
ile nie zostaną zmienione w trybie przewi­
dzianym w dalszych ustępach, uznaje się za
integralną, a przez to niczmienialną część
orzeczenia niniejszego.

(2) Komisja zobowiązuje zakłady, których
dotyczy paragraf niniejszy, do przystąpienia
dla rokowań celem opracowania nowej ta­
beli zaszeregowan, wspólnej do przemysłu
metalowo - przetwórczego. W przypadku
zgodnego opracowania nowej tabeli Komi­
sja zaleca wprowadzenie jej w życie nawet
przed terminem wygaśnięcia orzeczenia ni­
niejszego.

(3) (3) Jeżeli opracowanie powołanej
tabeli nie nastąpi w drodze rokowań bezpo­
średnich, Komisja zaleca powierzenie roz­
strzygnięcia punktów spornych Arbitrowi,
którego powoła Główny Inspektor Pracy.

(4) Stawki płac, stosowane w zakładach
pracy, których dotyczy paragraf niniejszy,
zostają podwyższone w ten sposób, że staw­
ki zasadnicze w koronach czeskich przeli­
czone według kursu urzędowego na złote
polskie stosownie do § 2 części pierwszej o­
rzeczenia Komisji Rozjemczej z dnia 5 listo­
pada 1938 r. poczynając od dnia 1 stycznia
1939 r. podwyższa się o 25% (dwadzieścia­
pięć procent) z wyjątkiem stawek dla robot­
ników i robotnic zatrudnionych stale na
dniówkę, które podwyższa się o 30% (trzy­
dzieści procent). Jeżeliby jednak wskutek
przerachowania i podwyżki zarobek robot­
nika dniówkowego w wieku ponad lat 18 o­
kazał się niższy od kwoty zł 3,10 gr, wów­
czas robotnikom tym przyznaje się wyrów­
nanie do tej stawki minimalnej zł 3,10 gr;

latpodobnie dla robotnic w wieku ponad 18 _.
zatrudnionych na dniówkę minimalną staw­
kę dniówkową ustala się w kwocie zł 2,50.

(5) Obowiązujący dotychczas w zakła­
dach pracy, których dotyczy paragraf niniej­
szy, system automatycznego awansowania
robotników przy uwzględnieniu ich wieku
zmienia się w ten sposób, że górna granica

TABELA PŁAC

awansu zostaje osiągnięta z upływem 30 lat
życia.

Przepis niniejszy ni* dotyczy Fabryki
Drutu i Gwoździ w Boguminie należącej do
Górniczo-Hutniczej Spółki Akcyjnej.

Co do tej Fabryki Komisja Rozjemcza
pozostawia woli stron, tj. Dyrekcji Fabryki
z jednej strony, a przedstawicielom organi­
zacyj robotniczych w porozumieniu z radą
zakładową przedsiębiorstwa z drugiej stro­
ny bądź pozostawienie dotychczasowego
schematu zaszeregowania i automatycznych
awansów, bądź też dostosowanie schematu
do zasad ogólnie przyjętych w pozostałych
przedsiębiorstwach (§ 4, ust. 5, zdanie pier­
wsze). Ift

Dla zakładów hutniczych wysokość do­
datku na każde dziecko określa się na gr 22
za robotniko-dniówkę.

Dla zakładów przemysłu metalowo-prze­
twórczego określa się wysokość dodatku na
każde dziecko na 18 gr za robotniko-dniów­
kę

Dodatki na dzieci przysługują aż do u­
kończenia przez dziecko 14 lat.

§6.
Orzeczenie niniejsze ma zastosowanie do

należności za pracę za czas od dnia 1 stycz­
nia 1939 r.

§7.
Orzeczenie niniejsze obowiązuje do dnia

313 grudnia 1939 r. wszakże w przypadku,
jeżeli do dnia 30 listopada 1939 r. nie na­
stąpi wypowiedzenie orzeczenia niniejszego— wówczas moc wiążącą orzeczenia prze­
dłuża się na następny kwartał z prawem wy­
powiedzenia na miesiąc przed upływem ter­
minu i tak z kwartału na kwartał.

Robotników zakładów hutniczych.
Wiek - lat I. rzemieślnicy 11 robotnicy III. robotn cy Robotnice

fach owi niewykwalifik.
14 2,10 2,10 2,10 —
15 2.50 3,50 2.50 2,00
16 2.90 2,90 2.90 230
17 3,35 3,35 3,35 2,50
18 3,66 3,50 3,30 2,70
19 4.14 3,88 3.64 2,90

20—21 4,66 4,34 3,94 3.10
22-23 5,18 4,80 4,24 3,35
24—25 5,70 5,28 4,56 330
26—29 6,24 5,74 4,86 3.75

30 i wyżej 6,72 6,24 5,18 3,95

Dodatek domowy dla żonatych wynosi; żonaci, o ile dzieci są we wspólnym domo­
zł 0,44 za przepracowaną dniówkę. istwie.

Wdowcy i wdowy otrzymują dodatek jak | Dodatek mieszkaniowy wynosi zł 35,00

Konsolidacja mchu
zawodowego w szeregach ZPZZ.

na odcinku pracowników
tramwajowych

Dnia 22 stycznia br. w Chorzowie w obec­
ności I. wiceprez. zarządu głównego Praco­
wników Samorządowych i Użyteczności Pu­
blicznej członka Rady Naczelnej ZPZZ i pre­
zesa zarządu okręgowego Jana Mar.ń-.kiego —
lattąd główny Zwiąika Zawodowego Praco­
wników Tramwajowych Rieezypoipohtei Pol­
akiei — złożył na ręce p. Macińskiego proto­
kół następującej treści:

Prezydium zą/ządu głównego Polskie­
Związku Zawodowego Pracowników Tramwa­
jowych Rzeczypospolitej Polskiej w Metach
pp. prezesa Nowaka Francisikt, sekretar/i
Kupki Jana. skarbnika Kwin-ińskieco Józefi
na pod«tawie uchwały zarządu głównego z
dnia 14 grudnia 1038 r. oraz mocą uchwały
VII Zjazdu Delegatów z dnia 22 stycznia 39 r.
zełasza przystąpienie całego Związku do Pol­

Związku Zawodowego Pracowników
Samorządowych i Użyteczności Publicznej Z.
P. Z Z. w Polsce.

Chorzów, dnia 22 stycznia 1939 r.
Nowak Francuzek — prezes. Kupka Jan

— sekretarz. Kwieciaki Józef — skarbnik,
Kasprzyk Edward — przewodniczący Komisji
Hew Delepaci Zazdu: Medza Paweł, PoMuł­
ka Aloizy. Moll Maksymilian, Sojka Bogusław,
Skiba Robert.

Tvm samym zarząd g?<Wnv wraz z dele­
VII Zjazdu Delegatów Polskiego Zwią­

zku Zair. Pracowników Tramwajowych R. P.
uznał zasady deklaracji ideowej ZPZZ. a prze­
de wszystkim konieczność konsolidacji ruchu
HWOdowtfO w Polsce pod sztandarami ZPZZ,
które ta hasło uznają coraz szersze masy pra­
eownikow'.

rocznie dla wszystkich rob>tników żonatych,
o ile nie mieszkają w mieszkaniu hutniczym
i płacą czynsz.

W posiedzeniach Komisji Rozjemczej u­
czestniczyli z ramienia Polskiego Związku
Metalowców ZPZZ sek-. gen. St. Bajdur,
sekr. okr. z Katowic Jan Sitek, sekr. okr.
C enciała oraz radcowie zakładowi
zakładów hutniczych zainteresowanych
w sporze należącym do ZPZZ. Na zakończe­
nie posiedzenia Komisji główny inspektor
pracy dyr. Klott podziękował Polskiemu
Związkowi Metalowców ZPZZ za usilną
współpracę nad uregulowaniem kwestii za­
robkowych w przemyśle hutniczym Zaolzia.
W odpowiedzi sekr. gen. Bajdur podziękował
Komisji za pracę nad unormowaniem warun­
ków zarobkowych na obszarze ziem odzy­
skanych Śląska Cieszyńskiego.

PIERRE NORO.

LINIA MAGINOTA
(PodwOJna zbrodnia na li n 11 Maginota)
Przekład autoryzowany z francuskiego

6e)
— Ostatecznie — pomyślał — moja ro­

l« jest już teraz jedynie drugorzędna. Naj­
ważniejsze jest to, że powstał alarm. Kto?
Powiedziałem im. Przekonają się teraz, że
mam rację. Gdzie? Mniejsza o to. Wiedzą,
gdzie mają na niego czekać. Teraz niech się
martwią!...

Podszedł do rusztowania ze skrzyń, któ­
re kazał przygotować poprzedniego dnia
pod jakimi pretekstem pod otworem ka­
rału wentylacyjnego, w pobliżu swego
runktu obserwacyjnego. Poczynił te przy­
gotowania ze zdecydowanym zamiarem
przyglądania się polowaniu. Rozkosz my­
śliwego niweczył iednak zły humoi. Zresztą
te, nocy nic nie miało się dziać tak, jak on
przewidział.

Dla zabicia czasu, pod pretekstem in­
pekcji, poszedł pogwarzyć z Capcllem,
;tóry stał na posterunku obserwacyjnym.
» godzinie pierr/szej nie mógł już panować

r^d nerwami i ra:zej pobiegł, niż poszedł w
kierunku centrali telefonicznej.

— Hallo!... Nic?
— Czy jesteś sam?
— Tak, z jednym z moich ludzi.

— Nic. Nie zjawii się. Czy jesteś pe­
wien, że wyszedł? Czy się nie mylisz?

— Ty sam się napewno mylisz!
— W takim razie odkładamy wszystko

Jo jutra . W imię Ałłacha! Postaram się
przynajmniej dowiedzieć, który to był. Że­
by tylko wrócił.

Ten sam niepokój ogarnął Ardanta. Był
zdenerwowany. Ukrył się w ciemnym dźwi­
gu ciężarowym. Narażał się tutaj na to, że
można go było zobaczyć, ale pragnął za
wszelką cenę potwierdzić swoje podejrzenia.
A nic mógł znaleźć lepszego punktu obser­
wacyjnego od tego środka rotundy B, skąd
widział dokładnie wszystkie galerie, rozga­
łęzione dokoła.

O godzinie pierwszej minut pięćdziesiąt
jakaś ciemna postać pojawiła się w koryta-!
rzu Kuntza. Ktoś zbliżał sie. szybkimi kro-|
kami, bezszelestnie. Wkroczył na połać te­
renu niewyraźnie oświetloną. Miał już
odejść do rotundy, gdy zatrzyma) go hałas
kolejki, manewrującej znowu w galerii A.
Przylgnął do ściany, ale jego twarz podana
naprzód, jakby na czatach, wysunęła się z
c'.enia na kilka sekund. Był to Kuntz. Na­
pie zdecydował się i przeszedł przez rotun­
dę. Wydawał się zmordowany, szedł kro­

jem automatycznym, z opuszczoną gło­
wą, jakby całkowicie zrezygnowany.

Ardant pozostawił mu dość czasu na
dojście do korytarza pokojów oficerskich.
Chciał już wyjść z dźwigu, gdy niespodzia­
ny hałas zmusił go do ukrycia się. Odgłos
doszedł z korytarza A. — Kapitan miał
wrażenie, że to jakieś ciężkie drzwi metal.,
otwarte ostrożnie, stuknęły jednak, wraca­
jąc do normalnego położenia. W kilka se­
kund później na szarawym tle muru uka­
zał się Le Guenn, przeszedł tuż obok Ar­
danta, dotykając go niemal. Miał w ręku
piaszcz nieprzemakalny, którego silny a nie­
miły zapach uderzył kapitana.

Godzina pierwsza minut pięćdziesiąt
pięć. Ardant wyszedł z ukrycia. Był oszo­
łomiony.

Gdy spojrzał ku wielkiej galerii, odkrył
dwa wagoniki, służące do wywozu śmieci,
które teraz powróciły puste. Drzwiczki je­
dnego z nich były uchylone. Le Guenn je­
chał więc tym wagonikiem! Pociąg wycho­
dził codziennie z fortu około dwunastej i
wracał przed drugą. Wskakiwanie i wyska­
kiwanie w biegu na krótkim wirażu przed
wejściem do tunelu, gdzie pociąg musiał
zwalniać, było dziecinną zabawką.

Le Guenn był poza fortem od kwadran­
sa po dwunastej do godziny pierwszej
czterdzieści­

Kuntz zdał służbę przed dwunastą. Mógł
więc w tym samym czasie wyjść przez swój
kanał.

Ardant wzniósł ręce do nieba. Jeszcze
taż wrócił do centrali telefonicznej, za­
mknął się w niej ostrożnie i zdjął słuchawkę.

— Hallo! Numer jeden i numer dwa
poza fonem od północy do drugiej, ale
tylko jeden przez kanał. Drugi zwyczajnie,
kolejką od śmieci.

— To nieprawdopodobne. Czyś ty się
nie urżnął?!

— Mam wrażenie, że nie. — Ale teraz
wątpię już o wszystkim. Dlaczego nie po­
szedł aż do lasu?

Pauza, poczem tamten głos odpowie­
dział:

— Musiał chyba zmylić drogę. Na dwo­
rze jest ciemno, jak w piekle. Najważniej­
sze jest to, że nam nie zwiał. Kamień spadł
mi z serca. Byłem już przekonany, że go
więcej nie zobaczymy!

— Ja nic. To nie jest człowiek, który
nie potrafiłby szanować rozkazów. Ale
przyznam ci się szczerze, że... prawie ża­
.uję. Jestem zupełnie wyczerpany. Dziś cały
cizień, a jutro wszystko na nowo...

Aby przygotować się do dnia jutrzej­
szego, Ardant objął dyżur od godziny dru­
giej do czwartej.

ROZDZIAŁ XII.

Polowanie na człowieka.

W ciągu dnia Ardant bez skrupułów
drzemał w jakimś kącie na jednym z gór­
nych pięter. Udał się tam pod pretekstem
narady u majora Malatrc'a. Jego oficero­
wie całkowicie zaabsorbowani tysiącem nie­
przewidzianych szczególików zakwatero­
wania, nie widzieli go wcale przed obia­
dem.

(Ciąg dalszy nastąpi.)



^ Jfurtfrl
Allais i Couttet

przybywała niebawem cfle Zakopanego
Zawodach
jedną
szych, ustępuląc licze­
bnie jedynie Niemcom
Reprezentacja niemie­
cka liczy bowiem 36
osób. podczas gdyfrancuska 29 osób
Związek francuski iest
jedynym związkiem,
który juz nadesłał do
Komitetu Organizacyj­

nego zgłoszenia imienne. Narciarze francu­
scy startować będą we wszystkich konku­
rencjach z wyjątkiem biegu długodystanso­
wego na 50 km.

Drużyna zjazdowa kobieca wraz z rezer­
wami ma skład następujący: Jacąueline
Adam, Cecile Agnel, Christianne de la
Fressance. Jeanne Marie Lacaze. Genevieve
Martin, Francoise Matussiere, Nicole Villan

Drużyna męska wraz z rezerwami składa
• ę z zawodników: Louis Agnel, Emilie Al­
lais, Maunce Bcsson. Bernard Burnct, Ja­
mes Couttet, Maurice Lafforgue, Renę Laf­
iorgue.

Do skoku otwartego są zgłoszeni:
Georges i James Couttet.
Do biegu 18 km i do sztafety: Emile Ar

<taud. Charles Bouvard. Robert Gindre, Le­
©nce Creton, Fernand Mermoud

Nadto drużynie francuskiej będą towa­
rzyszyć: Jean Matter, prezes Związku Fran­
cuskiego, — Paul Gignoux, prezes Komisji
Sportowej Związku Francuskiego, — Guy
Mantout z żoną, — Vierd, Georges Dcsch ens
oraz p. Allais Jako kapitan sportowy przy­

bywa Philippe Payot, oraz Jean Couttet ja­
ko jego zastępca.

Pierwsza grupa w sile 6 osób opuszcza
Paryż dnia 22 bm. i udaje się do Zakopane­
go. Pozostali wyjeżdżają dnia 24 stycznia br.

9 ANGLIKÓW I 3 KANADYJCZYKÓW
W ZAKOPANEM.

Kanadyjski Związek Narciarski zawiado­
mił, że barwy Kanady będą reprezentowane
na Zawodach FIS w Zakopanem w biegach
zjazdowych przez dwóch zawodników

Grupa francuska na.t i w Tyrolu. Zgłoszenia szczegółowe je­
vodach FIS będzie Iszczę nie nadeszły.

WŁOSI OBSADZAJĄ WSZYSTKIE
KONKURENCJE.

Federazione Italiana Sport Invemali za­
wiadomiła, że zawodnicy włoscy będą star­
towali we wszystkich konkurencjach prze­
widzianych programem Zawodów FIS w Za­
kopanem. Zgłoszenia imienne przesłane bę­
dą w dniach najbliższych.

Związek Węgierski reprezentowany bę­
dzie przez 14 osób. Węgry przyjeżdżają
8 lutego br.

FINOWIE I SZWEDZI PRZYBYWAJĄ
LICZNIE NA ZAWODY.

Drużyna fińska w sile 23 osób przybę­
dzie do Zakopanego w dniu U lutego br
Dtużyna szwedzka w sile 12—14 osób pod

kierownictwem dawnego trenera Polskiego
Związku Narciarskiego Wilhelma Stolpe.
przybędzie do Zakopanego w dniu 5 lutego
br Uprzednio zawiadomił Związek Szwedz­
ki Komitet Organizacyjny Zawodów, ie zja­
zdowcy szwedzcy: młodociane gwiazda ze
Storlien — Mai Nilson oraz Hans Hansson
pizybędą do Zakopanego już w końcu stycz­
nia br.

Zawody FIS w Zakopanem wzbudziły w
koł ach tury stycznych Sz wecji duż e z aint e­
resowanie, a poszczególne biura podróży
zorganizowały szereg wycieczek z b ioro­
wych, w których przybędzie do Zakopane­
go około 400 osób.

Związek Rumuński sprecyzował dotych­
czasowe zgłoszenie. Będzie on reprezento­
wany przez 4 zawodników '. 2 przedstawi­
celi Związku. Data przyjazdu nie jest na­
razie zn an a.

Plebiscyt trwa
w dalszym ciąga

PrOby orzed FIS.
W Zakopanem odbyło się szereg pos^c- padła nad wyraz udatnie wykazując stu­

d7cń różnych komisvj komitetu zawodów procentowa sprawność* i celowość wszyst­
MS, a przede wszystkim komisji przebiegu kch urządzeń. W próbach i obradach brał
imprezy pod przewodnictwem generalnego udział przewodniczący komitetu głównego
sekretarza komitetu red. Faechera Odbyła [ zr.wodów FIS wiceminister Bobkowski,
s.c generalna próba urządzeń łączności na kióry prócz tego zaszczycił swą obecnością
stjdionie narciarskim pod Krokwią i na te-1 ttadycyjny zakopiański „Opłatek",
renie slalomu na Kalatówkach. Próba wy­|

W dniu dzisiejszym zamieszczamy dragi
_ kolei kupon, upoważniający do brania u­
dz ału w plebiscycie „Polski Zachodniej"na
10 najlepszych sportowców Haskich. Kupon
ten należy wyciąć, odpowiednio wypełnić i
razem z kuponem Nr 1 i z da.szymi kupo­
nami Nr 3. 4 i 5, które ukażą się w następ­
nych numerach (do dn. 31 bm ) przesłać do
Redakcji „Polski Zachodniej" Katowice, Ba*
torego 2. „Plebiscyt Czytelników".

W dnia dzisiejszym zamieszczamy drugi *
pięciu kuponów uprawniający;h do uczestnictwa
w plebiscycie Czytelników .Polski Zachodniej"
na 10 najlepszych sportowców tiąskich.

% Polska zagra wpierw z Holandia
na mistrzostwach świata

Szwajcarski komitet organizacyjny mi­
strzostw hokejowych świata opracował termi­
narz wstępnych rozgrywek. Terminarz ten
przestawia się następująco:

W Bazylei dnia 3 lutego o godz 15 Niem­
cy walczą z Finlandią, o godz 20 odbędą się
mecze Kanada — Holanda i Ameryka —
Włochy Dnia 4 lutego c eodz. 15 Po!«ka spot­
ka się z Holandią o 16 30 mecz Wiochy —
Fnlanda. o godz. 2030 mecz Nemcy —A­

10 30 rano Pol*ka
y z Kanadą, o 15 mecz Ameryka — Fn­

landia. o IG 30 Nemcy — Wiochy.
W Zurychu odbędą się następujące mecze:

dnia 3 lufeco c 15 Czechosłowacja — Jugosła­
wia, o 20 Szwajcaria — Łotwa i Węgry —

łe­

dną zawodniczkę. Kandyjczycy przybędą do
Zakopanego razem z drużyn, szwajcarską I l™F\£JThEZZ
dnia 6 lutego 1939 r. Drużyna kanadyjska me yka £n ,a £ ,u'e'° °

zakwaterowana będzie razem z angielską w­w

hotelu „Bristol". Anglia reprezentowana bę­
dzie w biegach przez 2 zawodników i pełną
drużynę kobiecą z jedną ezerwą. Drużynie
towarzyszy prezes Klubu Narciarskiego
Wielkiej Brytanii, „Ojciec biegów zjazdo­
wych" Arnold Lunn, który 10 lutego przy­

będzie do Zakopanego, jako gość Polskiego
Związku Narciarskiego. Nadto drużynie an­
gielskiej towarzyszy dziennikarka Miss Holt­
Needham.

Udział w zawodach zapowiedziała także
Ameryka. Jako przedstawiciel Związku
przybędzie Mrs. Alice Damrosch Wolfe.
przewodnicząca Komitetu Narciarstwa Ko­
biecego, która przebywa obecnie w St. An­

Beleia Dnia 4 lutego o 15 Czeeh»=?owacja —
Lolwa. o 20 Szwajcaria — Jugo*ława i An­
glia — Belgia Dna 5 lutego o 1030 Łotwa —
Jugosławia, o 15 Anglia — Węgry, o 20 30
Szwajcaria — Czechosłowacja.

Hokej szkolny
GIMNAZJUM MIEJSKIE — PAŃSTWOWE

11:2 (4:1. 3:1, 4:0)
Jak już w adomo M K S Kowel odwołał

swój przyjazd W to miejsce odbył się mecz
pom ędzy powvż«zvmi drużynam.. którv dał
łaiwe i wysokie zwycięstwo uczniom z M.ej­
skiego.

Nebringowa ustanowiła dwa nowe rekordy
Polski

MISTRZ ŚWIATA W WADZE MUSZEJ.
W meczu bokserskim o mistrzostwo świa­

ta w wadze muszej, rozegranym w Mediola­
nie, młody pięściarz belgijski Raoule Legry­

se znokautował w 9 rundzie obrońcę tytułu
mistrzowskiego, Włocha Urbinati.

0 MECZ BOKSERSKI WARSZAWA —
PRASA

Czeska Agencja Telegraficzna donosi, że
mimo licznych trudności technicznych, cze­
skie sfery bokserskie czynią nadal starano o
nawiązanie kontaktu z pięścarzarm poNk mi

Cze-ki Związek Bokserski pragnąłby wy­

słać reprezentację Pragi do Warszawy na
mecz ze stolicą Polski. Drużyna ta z Warsza­
wy udałaby sę następnie do Hygi.

Poza tym projektowane jest tournee oo
JjłlaŁe .LuWfsk.su. ranrezeulacu Moraw.

W Pruszkowie pod Warszawą rozegrane
zostały zawody łyżwiarskie z udziałem Neh­
ringowej i Kalbarczyka.

W biegu na 500 m pań wygrała Nehrin­
gowa (Pol.) w czasie 60,8 sek., 2) Kalbarczy­

kowa-Nowacka 68,2 sek.,
1500 m pań: 1) Nehringowa 2:45 min.:

wynik lepszy od rekordu Polski, 2} Kalbar­
czykowa 3:22,6 min.,

3000 m pań — 1) Nehringowa 6:17.2 min.,
wynik lepszy od rekordu Polski, 2) Kalbar
czykowa,

500 m panów — 1) Kalbarczyk 49 sek..
2) Lisiecki 50.8 sek , 3) Kowalski.

3000 m panów — 1) Kalbarczyk 5:17
rrin.. 2) Izdebski 5:33.8 min., 3) Lisiecki.

Kupon nr 2
Plebiscyt Czytelników „ Pol ski
Zachodniej" na 10 najlepszych

sportowców śląskich w 1938 r.

Za najlepszych sportowców śląskich nważam:

nazwisko i Imię

dok-aciny aJres

(DALSZY CIĄG SPORTU NA STR. 12)

Czołowi piłkarze Śląska
W dalszym ciągu prowadzonego przez nas

przeglądu najlepszych sportowców śląskich,
pragniemy podać dzisiaj kilka nazwisk pił­
karzy. W tej najpopularniejszej na Śląsku
gałęzi sportu nie trudno znaleźć będzie na­
wet trzydzieści nazwisk piłkarzy, zasługują­
cych na miano najlepszych footbalistów
Z drugiej iednak strony n'e łatwo będzie z
tych 30 wymienić kilka chociażby nazwisk
takich, których właściciele mogą być bez za­
setrzeżeń zaliczeni do rzędu n ajlep s zych
sportowców śląskich. W żadnej bowiem ga­
łęzi sportu strona moralna nie stoi tak nisko.
jak właśnie w piłce nożnej. W adomości o
awanturach w czasie i po meczach, burdach,
pijaństwie, przekupstwie, ukrytym zawodo­
stv-'c, o braku lojalności są najlepszym do­
wodem, potwierdzającym fal.t niskiego pozio­
mu moralnego piłkarzy Ałe są wśród nich

prawdziwi sportowcy.
Z tych wielu, których nazwiska obiły się

nam o u*zv. na pierwszym miejscu stawiamy

Gerharda Wodarza z K S Ruch. wielokrot­
nego reprezentanta piłkarstwa polskiego
człowieka skromnego, gorąco przywiązane­
go do sportu

Piontek z A. K S w ubiegłym roku za­
pisał się w kronice piłkarstwa na Śląsku z
jak najlepszej strony, stawiamy go więc na
drugim miejscu, rezerwując dalsze dla mało
znanego szerokiej publiczności Szyjoka Er­
nesta (Czarni Chropaczów), zeszłorocznego
„króla" strzelców Ligi Śląskiej. Wostala, do­
skonałego napastnika A K S., popularnego
obrońcę Ruchu Giemzę i podobnego do nie­
go budową MichalsKiego z Naprzodu, środ­
kowego napastnika Ruchu Peterka popular­
nego „strzelca" ligowego, wybijającego się
lewoskrzydłowego Zaolzia Lubojackiego, na
którym nie kończy się jes-tcze rejestr naj­
lepszych naszych piłkarzy Uzupełnienie li­
sty pozostawiamy naszym Czytelnikom i
Uczestnikom plebiscytu.

PIERWSZY W SEZONIE MECZ
PIŁKARSKI W WARSZAWIE.

W niedzielę na boisku Maryroontu odbyf
się pierwszy w sezonie na terenie stolicy
mecz piłkarski pomiędzy Polonią i Mary
mentem. Zwyciężyła zdecydowanie Polonia
9.? (4:1) Bramki dla zwycięzców zd obyli
Odrowąż i Przybysz (po 3). Stańczyk (2) i
Gosk (1), a dla pokonanych Burzyński i
Brzosko.

GEDANIA PRZEGRYWA W KRÓLEWCU.
Gdańska Gedania rozegrała w niedzielę

mecz w Królewcu o mistrzostwo piłkarskie
wschodnio-pruskiego okręgu. Przeciwnikiem
polskiej drużyny by) zespół niemiecki „Ra­
sensport Preusjer" Niemcy odnieśli zwycię­
stwo w stosunku 6:3 (4:1).

SINDELAR NIE ŻYJE
Słynny piłkarz wiedeński Matias Sindelar

znalezony został w poniedziałek bez życia
m:es7kaniu swojej narzeczonej. Jak się oka­
zało Sindelar zatruł się wraz z narzeczoną
gazem świet!nvm Próby uratowania ich oka
załv się spóźnione. Przyczyny rozpaczliwego
kroku n:e są na razie znane, przypuszczalnie
•łem traeedii były nieporozumienia między
narzeczonymi.

MISTRZOSTWA POI-HTI W SIATKÓWCE
MĘSKIEJ

W nadrhodTiry n ątek. sobotę 1 niedzielę
' -'tą się we Lwowie mistrzostwa Pol«k w

s!a'kówce panów. Udział w turnieju weźmie
11 drużyn.

Rozerywki eliminacyjne odbędą się w 4
gnmach. a nranowme:

Grima I: AZS. Wilno, KPW. Pomorzanin,
Pogoń Brześć.

Grupa II- CWS Warszawa, KPW. Olsza
Kroirów KPW Radom

Grima His Sokół II Lwów. Lubelski KS.
Kr-W. Kałowie.

Ortma IV: $m!(?łv Wilno. Harcerski K&
IłiSdi. Cresovia Grodno.
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Dziś: Nawrócenie
św. Pawia.

Jutro: Pii ulin\
Wsch. słońca: 7,08
Zach. słoika: 16,00

Imorery
pAŁ ZRZESZENIA SĘDZIÓW I PROKURAT.

(>) Repretzentacyjny bal Zrzeszeń« Sędziów
Prokuraftoiów R. P. o<I>ęda:e się w tym «,ku

1; lutego w salach reccj>:yu»iyvh Sejmu i Urzędu
Wojewódzkiego AfafeCa^i w Katów cach. Bal ten
leszy aię^ rokroezare dużym powodzeniom i ©pi­
I ą jednej i najOcpieg udanych imprez kama we.
I wych. Zapewni, ne dwe doborowe orkeetry
ł.raa sprężyka cngŁłiizeerja balu zepowiadają
iekdc w tymn reku do*ko.nałą Zabawę. Komitet
fr.wyla równeczeanie zaproszona ; zaw-iadame,
ko «?f c"6izen:a « zaproszenia prayjanuj* ped n»
Łjwirem teł. 3.52 _2Ł

ZABAWA KARNAWAŁOWA O. M. P .
„WSPÓLNOTA INTERESÓW*

(:) Tow*«ystwo Przyjąć ół Młodzieży Pew­
*£ń:i«j oraz OMafal Młcdzeży Powstańczej

)«. - zy Zairzadaie Ceatrałnym „Wspólnoty Intere­
ów" urządzają dna 1 lutego w s^ach Syndy­
atu Poiakich Hu* 2elaznych tradycyjna zabawę
ernawałowę, p­raczoną z ricmymi niespodzian­
cm. Na prejrram złoża się m. im. tańce «a.
<«, skecz* oraa, monologi. Przygrywać będze
>rk'e»rra salonowa x huty JHtmamt*. Czysty
I chód przeznaczony jest na letni obóz wypo­

Icajinkowy.
KONCERT W JANOWIE

(1) TtfwsTiyaOwo Muzyczne im. Padecewakie­
Łro przy kop. G esche w Ja«x>w<'e urządza 2 lot©.
iro o godzinie 16 w cechowni szybu Pcnietoweki
|»- Nkiszcwcu tradycyjny koncert na Pomoc Z­

«H w którym wezmą Mlatl oafleesbra sym­
' n czna pod dytr. p. W . Bary, ©rk Stalia mandoli­

>tów pod djT. p . Smcna, zespół akordeonistów
ff larzystów1, chór męski kop. G esche ped dyr

i Lui^czyik*. chór meszaiiy pod djT. p Matusz­
.» . zmaoy z występów w PcC-skrn Radu, ksy!o- ]

• sn sta p. Ałfred Lipński i draży.- * harcerek z
•^ksaewca. Zarząd ma nadzieje, ze obywatele
•,«niny__J:inów i cjkcjjtcy pkądą w beiacym, tak
Łs< w irt eghim refaj pełne «ro«wn.'.e n;« don 0­
l> »«r4ej un-jprezy.
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Podziękowanie.
Za oddanie ostatniej ualugl mojemu imariemn me­

IłWl ap. Antoniemu Szulikowl. »kładam waz yit klm
locxn« „Bóg »«plad"( a w iłciególnoftcl p. dyrekto­
l I Zarządowi kokaowai kop. Kma, ka prób. Laza­
I u atowa pociechy, kapelmistrzowi orkleatry kop.

*OIŁ oraa wazystklm krewnym I majomym łona.

Ziazd Uchodźców Śląskich.
» atycanlł br. w tali ..Strzechy Górnicze)" w Kato­

Icoch, ul. Andrzeja 21 o godz. 9-cj odbędzie ale wal­' tlazd prezesów I delegatów Związku Uchodźców SI.
rezydlum zjazdu proal wnyatkxh uchodłeów o llcuiy

Wpisy na 5-clo miesięczny kurs pomocnic
domowych.

Staraniem Zarłądn Głównego Tow. Młodych Polek
zostanie zorganizowany przy azkole Przyap. w Goap.

zinnym Tow. Polek w Katowicach. 5-m!e*leczny kura
pomocnic domowych. Początek kurau 16 lutego lflftfl.

I Warunki przyjęcia: Ukończonych 18 lat tycia I obo­
wiązek azkolny; rozwój fizyczny i atan zdrowia dobry;'o ukorzeniu kurau absolwentka obowiązana Jest przy­
IH prace w domu prywatnym lub InatytueJI u wyna­
..-ndzenlem według umowy. II. Opłaty: Jednorazowa
cptata na wydatki administracyjne rzeczowe wynosi
al 3; opłata mlesł sa nauk* I produkty do lekcji goapo
derstwa zl 10; uzyskanie znlzkl w opłacie mołe naatą
pić po okresie nróbnym 6-tygodn.. o Ile ucsennlca wy­
każe dobre poatepy. III. Program: 10 godtln tygod­
niowo sporządzania posiłków. 4 godziny tygodniowo po­
rządków domowych, prania I prasowania; 2 godziny
tygodn. organizacji gospodarstw rodź.; s rach. 1 godi
t>g. higieny — ogółem 17 godzin tygodniowo. Lekcji
odbywać slj będą S rasy w tygodniu w godi. lft-20
Wpłat przyjmuje I informacji udziela Kancelaria Szko­
ły. Katowice, Francuska 12 II p. (baczne wejacle),
•>lef. 228 -71.

Zebrania

Walne zebranie P. O. W . w Rybniku.
W niedziel* 29 atyernta odbędzie ale w sal' hotelu

Świerklaniec o gods. 9.30 walna zebranie zarządu kola
powiatowego Związku Peowlaków w Rybniku. Prawo
Kłosu aa walnym zgromadzenia mają tylko ci człon­
kowie, którzy me zalegają z płaceniem składek.

Zebranie Sokola w Pszczynie.
Tow. Olmn. Sokół w Pszczynie doroczne walne sc­

hronie odbędzie w niedziele • lutego br. o goda. 17-*j
w sali Polskiego Domu Ludowego.

BIURO BEZPŁATNYCH PORAD „POLSKI
ZACHODNIEJ" W KATOWICACH

(—) Nascym atocnentoari odzeileiray beapłat­
o<TJ perady w czwartki; (» wyjątkiem świąit) do
KaJMa od ffodisiny 8 do 12 przy ulicy Bato­
t'i-o 4, paipteir.

ŚMIERTELNY WYPADEK NA KOPALNI
(—) Wcsowuj rano w pedziemech kopalna

.l Cccfaa" »wały węgla, które spadły ze strepu,
*abły na miejscu rębacza 40-Jetn'eifro Jana Sta­
Yowtśkiecjro. Steiwoweki osi«rooit iione i dziecko.

Z harfy Łałchnef

i.p. August Franz
19 brn. zmarł w Warszawie w 68 roku ży­

cia 6p. A . Franz, em. Prezes Izłiy Skarbowej
w Białymstoku, były wieloletni Inspektor Mi­
nisterstwa Skarbu, Prezes Związku StowŁ­
rzyszert Ochrony Mienia itd.

Zmarły przez wiele lat złączony był ze
Śląskiem. Jako inspektor ministerialny tego
okręgu, zjeżdżał na Śląsk i przez długie mie­
siące spędzał w nim czas na lustracjach n­
rzedów skarbowych. Nie było jednej miejsco­
wości w którejby nie był Znany był i cieszył
się dla swych niepospolitych zalet osobistych
i obywatelskich uznaniem oraz szacunkiem
społeczeństwa. To t"ż zgonowi Jego towarzy­

szy powszechny żal. Sp . Franz był autorem
wielu dzieł z zakresu skarbowosci, które to
prace były bardzo cenione, ze względu na fa­
chowe ujęcie.

Ostatniemi dziołami zmarłego był Komen­
tarz o Państwowym nodatku dochodowym 1
przemysłowym. Sp . Franz w wolnych chwi­
lach oddawał .si»> malarstwu i pozostawił wie­
le dzieł iak: „Portret Prezydenta Mościckie­
go" — „Noc w Wenecji" — „Kraiobraz Ślą­
ski" — „Wierzba nad hałdą" — „Cyprysy na
cmentarzu Katow:ck:m" itd.

Pogrzeb śp. Franza odbył się w Warsza­
wie na Powązkach w sobotę, przy bardzo
tłumnym udziale kolesńw. znajomych i de'e­
traeii urzędn kńw skarbowych niemal z całej
Polaki. Doczesne szczątki zmarlejo spoczęły
na cmentarzu warszawskim zdała od stron
rodz'nnvch. za którvmi tęsknił.

Przekroczył wieczną bramę, cicho, spo­
koinie. bez echa tak jak spędzał swoje życie.
Od«zedł bliski, droei. pełnowartościowy czlo­
w;ek — niezapomniany. J* IVn'sz.

WARUNKI PRZKSTEMPI.OWANIA
Z 7 PROC. POŻYCZKI ŚLĄSKIEJ

(—) W wŁuny^rTcniu n"*a^k: w «nraw> rr-re­

srterr/^wwa cWir»cyj 7 proc P'łr'.rki ŚH#­
''kej pcdaVmy pen *ej W'i<"e stcw?Óły z rym
zwgzane. a m -ałiow ce: 1) OM^cje w iwy byś
prziedł'ewVine do pr7e«Vim"Ti!<wa".:a w term^ie
do dna 30 k\v'c!«'a IM r<1cu w'a?7n'e z w^=zy.
s'ik'mi ł.njpon.iTnS. pcnrząwi^y r>d bajjMMa pł w
dnu 1 czerwca 1939 RH, 2) W raze brr.teu k'ó­
lagnAcla^t z baamHr, 7a'ntcres<-wnne cs­by
wn­ywn:esć podane do Śla-5'k'ejro Urzętiai Wo­
Vwódzk'eeo Za prAredn ctw"m OddWa Piń­
stw-wezn Banku swttaaft w Katowcach 3) Ku­
pony pła^tie: 1. gn*in« 1936 r^ 1 czerwce i 1
irrodn:ł 1937 roku mr«ą być Tem:enrcn« na S»;
bony Skarfeo P*ń*'W3 w tecmme do dna 14.
kweun» 1989 r_ aajjjj. Złe.il •zowene w Pańwrwo­
woim BE.mkiu Rclnym, wed>iitr ns stepujących
rw»nm: a) kupen pktny 1 g*pudn'«5 1936 r. w wy.
sokcec^ 35 pr<c. wartości nom'n3l!-ej po knrrsie
zł IJtN z« 1 *. b) bupon pł. 1 czerwca 1937 r.
w wysokość' 35 proc wa.rtciSci nrimnalnej po
knjr-s'e iA 5.25T's za 1$, c) kmponpł 1jrnidna
1937 rckm w wysokość V/t pro: j. a P" kmrsezł525%n1$.4)Kup'ny WCatM ei.- =ze. tj. pł.
przed 1 p;ruda:a 1936 roku realVw«ć będzie w
dsJszy.m c°ą«jru jedynie Ocrdzcł Prń.«twowejfo
Banku RcCne«o w Katowoach — w 1O0 proc. ich
wartości nemnetnej po km-s e kypna d lara. ja­
ki w dti'nym dnu cfoowiąmuje W K«tow ckm Od­
rtrele Banku Pol-Ck'cij0. 5) Obi >gacje w nny być
skłsdere do przesWmplcwana przy pśme, k'6­
re«<.' wzór otrzymać mcina we wszystkich Od­
dziafceh Państwowego Banku RnJnego.

CHOROBY ZAKAŹNE NA ŚLĄSKU
(—)Wczesieod8do 14 s^ycz^ra zano­

towano na teren:e Wejowótratwa ś>!a*k'ejro na­
eteir»uja'ce clvnr<-iby z*ka»ne: czerwonka 1, płeni­

Po podpisaniu konwencji lotniczej poUko-uioskitj. Stoją od lewej: wiceminister Ko­
munikacji inł. Bobkouski, ambasador R. P. w Rzymie gen. Wicninwa-Długoiwowtki, se­
nator Giamini, gen. Pellegrini, radca Racięrhi z Ministerstwa Komunikacji i Naczelny

Dyrektor Polskich Linii Lotniczych „Lot" major Makowski.

POCIĄG POPULARNY DO KRAKOWA
(—) L*e Poperania Turyetytoi w Katowi­

cach onz/ar. żuje na nedzelc* 29 bm. pocąg po­
puTarny z Kattarli do Krakowa. Ketcw ce cdj.
jrodŁ 8ja, Kraków przyjazd 9J5&. Kraków odj.
20,10, Katowice przyijazd 22 04. PoetóJ w Szo­
pen cach • My sir wicach. Ctna praejeaóu t*m i z
powmetetn xt 2fid.

Dwuch A. Osadników
(—) Zatrudniony w Drukarni Śląskiej p.

Alojzy Osadnik z zawodu nnotypista, zamiesz­
kały w Katowicach przy ni. Równoległej 2, o­
świadczą, ze nic łączy go ładne pokrewieństwo,
ani też nie znn skazanego niedawno przez Sąd
okręgowy * Katowicach przestępcy Alojzego
Osadnika.

Katnwke
ZARZĄD CHÓRU „ECHO" W MYSŁOWICACH

(K) Chór Mesilci Jk-ho" w Myslowcach od­
był walne zabranie, na którym wybraat zostali
do MrStyłąi :c'n, prezes Łcś. wicoprez Szel gi,
Mktatatl M ka, sV.a:br. h KmA. - ke\vcz i Mi,
Chórem dyryjruje Zyyrrwmt Jancki. Zarząd Echa
zawi*d*m a tą droerą, ie kkeye lip

r
ewu cdfeywają

»'« w ponedzijłki i c»wartk: w szkcJe VII na
Placu M. P'łiuisk«jro od jjredz. 19—21, gdz.e
przjimuje sc równ'ea nowych członków.

OBRADY ZWIĄZKÓW AKADEMIKÓW­
ALĄZAKÓW

(K) OneRttej odbyło sę zeiranie sekcji spe
łecznej Centroincgo Zwią7ivU Ślązaków -Studen­
tów i Absolwentów Szkól Wydazych w Katowi­
cach przy licznym udz'au> czł< nków. Oprócz
spra w or!?.".ni'7.a:yjnjvh przedni otem ciyw:onej
dyskusji były -prawy, dotyczące sprleczno - go­
spodarczej szerck.ch aatata lulu sig.sk <:go. Ze
wzjrlędu n>i agrem zagadneń *«k'e nasunęły s:ę
w dyskusji zjęloszono k'Jka referatów na zehra.
r,'a MkaJL Zebra- e sekcji ustalono na dzień 16
hłicigo br. o gedz n e 1930 s. t. w małej sa.lce re­
itaurrej: W. Nowakowskiego przy uiicy sw. Ja­
na w Katcwicach.

WANDALE GRASUJĄ!
(K)Wnocy zdna 19na20bm. nieznany

Chnrz6w
WŁAMANIE DO SKLEPU.

(=r)Wnocy z22na23bm.włamałi»ę ne­
znan sprawcy, przez «>'bce dzury w murza
do siki, pu Drci»'zego Trocera w Chcrzow ie II
przy u> 3 Mjja 10, skąd skradri wiakazą Hoió
wyifoi>ów tytoń ewych wartości cA<>U> 300 zł.

Swiptnchłowire
ZGON POWSTASC.U

(6) W sobotę zmarł po dług eh 1 ei«4k eh
cierp eo ach *p Teodor Oren-krz, przeżywszy
lat 35. Zmarły b>-ł funkcjonariuszem Urzędu
•l'aj w Pok-arach M i brał czj-łiny udział %
broną w re>i we wszystk oh trzech pcwatan ach
iiłsk eh. W c=as e trze: egc powstań a był m. i.
uczestn k em b twy pod górą św. Anny. ftp. Orf­
dorz pozcsia-T .ł po srb e w eeakm smutkn po.
gra7o-q i­nę i troje dzeci. Za udzał w powste­
n ach i pracę *piłeczno - narodową pcaradał
Krzyż N •cp'<'.leirł(>ś« i brązowy KrzyA Zasfcjg^
Cześć pamęci Zmarłego!

UWAGA OSZUST!
(ś) Na teren e Ruły grasuje od pewnego

czaru n ejski Józef ECMą który przedetawiająa
sę jcko n<srzein'k urzę<lu celnego w Myałow:­

cach w)-'ui7«ł cd miejscowych kupców mniejsza
lub większe kwoty p on ęzne*.
POŻAR W FABRYCE OLEJÓW SZTUCZNYCH

(ś) W fjHryce r<«jów sztucznych Anton esro
Tomasza w WeSch Hajdukach wybuchł ©ne­
gdaj w godz nach peluir. owych pożar, który
a fr a wiił d es-zczę'nie szopę oraz znajdujące aię. w
nej oleje. Peżar powstał na skutek wrzucen a
do kotła z cl'wą jroirącego asfaltu. Szkoda Wf*
no*i zgórą 1 000 zł.

ca 20. błon ca 27 (3), odra 14, róża 6, krztuś ec sprawca pełamał na drodze Kochkwickiej w
28 (21), jaigilca 2. Cyfry w now^asach ozna- i zigodzie wiole drzewek przydrożnych. Za spraw­
czajc wyin'ik! 8m

rertelne, I cą wandal! cznego cayjiu wszczęto dochodzenia.

OBRADY POWSTAŃCÓW ŚLĄSKICH
W BOJSZOWACH

(P) Pray lcznym udz ale członków odbyłf
się w ubeglą n edz eię w»Jne zebranie grupł
nrejsc Zw P0ws<iń?ów śiąakich w Bojszowach.
Zebraniu przewodn czyi dei««at Zarządu Powia­
towego p. L. Kedzer. Po sprawozdam ach natę­
pującegc zarządu, w|t*aM nowy w składzie na­
stcipującym pp.: Czarr.ynega Paweł — preaes,
jfl'ko MW członkowie; Pawelczyk Franc:ezek,
B-arcn Tliaiią Ptkorz Wkt0r. Waliczek M,­

chaił, Hacbu-la Kcrcl, Stachoń Józef, Wcjcdk To«
masz i No ras Walenty.

Ii9

Jak to król pruski przywrócił cześć obywatelską
córce kata pszczyńskiego...

Wielce znamiennym dla średniowiecz­
nych zapatrywań społecznych był fakt, że
kata 7. tytułu jego zawodu uważano za „oso­
bę niehonorową" i jako takiemu nie pozwa­
lano żyć z „poczciwymi" obywatelami, wy­

konywać innego zawodu lub siadać z nimi
na jednej ławie, by „nie ubliżył im na ho­
norze".

Oczywiście opinia taka obowiązywała i
udziela się całej „katowskiej" r odzini e.
U roku 1756 zdarzył się w Pszczynie arcy­

ciekawy, jak na ówczesne stosunki, wypa­
dek. Oto córka kata pszczyńskiego, Wero­
nika Winklerówna miała widoki zamążpój­
ścia. Kochało się w niej nie mało młodzia­
nów, jako że panna Weronika była piękna,
urodziwa, no i „wzorzyste włosy miała"
tylko... że jako córka kata była „niehono­
rową".

Biedna dziewczyna bez własnej winy
znalazła się — jak się to mówi — poza na­
wiasem społeczeństwa. Trzeba bowiem wi :•
dzieć, że każdy „honorowy" młodzian, któ­
ryby chciał na serio „smalić cholewki" do
panny Weroniki, wykluczyłby siebie same­
go i całe swoje przyszłe potomstwo z grona
„honorowego mieszczaństwa",cowakut­
kach twych było bardzo dotkliwa, albowiem

człowiek takiej „kaciej rodziny" nie mógł
piastować żadnego urzędu i żadnego rze­
miosła.

Frasował się przeto wielce ojciec We­
roniki, frasowała się też sama panienka, bo
to niby dziewucha ładna, podoba się, a nie
może nikogo uszczęśliwić i obdarzyć swą
urodą. Niewątpliwi*, nigdy nie wyszłaby za
mąż, gdyby nie szczególna łaska królewskie­
go tronu. Oto ojciec Weroniki, „córki kata"
nie mogąc przeboleć aż tak wielkiego po­
niżenia zaryzykował za pośrednictwem „Ich
mściwego pana na Pszczynie" prośbę do
króla pruskiego Fryderyka II o uznanie swej
córki za „honorową".

Niemało to było z tego „rejwachu" w
Pszczynie. Wszystkie kumoszki — na ulicy,
w domu, na targu, czy w sklepie o tym opo­
wiadały, no i zazdrosne były. że to córka
„niehonorowego" obywatela ma większe po­
wodzenie od ich córek, a nadto ma również
zostać „panią jejmościną". Mówią, że kobie­
ty pszczyńskie były aż tak agresywne, że żą­
dały od burmistrza wypędzania kata Win­
klera z miasta. Pan burarstrz nie chciał je­
dnak aię do tego mieszać, skoro sprawa po­
szła aż przed królewskie oblicze.

Tak 101)16 plotkowano, oburzano się i na­

śmiewano, a tu dnia 23 marca 1756 r. gru­
chnęła wieść, że król Fryderyk II zgodził się
na specjalny akt łaski i własnoręcznym pod­
pisem zatwierdził pięknej córce pszczyń­
skiego kata dekret, mocą którego „córka
kata, Weronika Winklerówna, na przyszłość
może na równi z innymi uczciwymi ludźmi
być uważana i wśród nich być „cierpiana".
Również tak jej samej jak i potomkom z po­
wodu zawodu jej ojca nikt nie będzie miał
prawa czynić uwag lub zarzutów, ani w ce­
chach, ani w zawodach, ani w sądach, ani
poza sądem, lub w publicznych miejscach,
lub też na jej niekorzyść coś czynić, a to pod
nieuniknioną karą (!). Według niniejszego
zarządzenia stosować się będą posłusznie
zwłaszcza górnośląskie cechy i gwarki pod
ciężką karą."

Oryginał tego dekretu król zaopatrzył
w pieczęć i przęsła' do Pszczyny. Ludzie w
mieście oniemieli, zaś stary Winkler niemało
radował się ze swej córki i wysłał królowi
„u niż one" podziękowanie za tak wielką ła­
skę, jakiej dotąd w ciągu wieków nie do­
znał żaden z pszczyńskich katów.

Piękna Weronika już jako dziewczę „ho­
norowe" wyszła za mąż za jednego z rze­
mieślników, żyła „bogobojnie", zaś osobliwy
ten dekret pruskiego króla, który narobił
tyle sensacji i dokonał przewrotu ówczes­
nych pojęć, zdobi do dzisiaj tylko archiwum
miejskie. Jaa Ciober.
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TEATR
KINO
I EiTRADA

TEATR IM ST WYSPIAŃSKIEGO
V KATOWICACH

REP KRI I' AK|
.*r-'.I« e godi. JO: ..Dlacirgo i»nir InpJU".
Czwartak • godi. JP: „Romintrcfnl" — premiera.
TKWI s godi. »»0: »'.ri(W Hiinkl Ordnnowny.
R..I..IU e gtxli IBSO: „Pan JowlaUkl" dln .«k,it ­

0 gate »: „Romantycini".
Nlfdilala o godi 30: „I.atn w Kohant".—Ogodi.

J»> ,.1-ato w Nohant" po Ml rartntnl.
l-oii.odiłalak o godi. t»: „Pan JuwUUkl" dla !«•/•

roh.'injrch.

Premiera „Romantycznych" Postnnda.
W rm«rt<-k poetyka BffStaSSN SfaHatSta It lin

•landa ..Imniantyrini" w iRMMtMtJI r«-/»i-*r« Wiktora
l-i»g»ri.k.,go Jodyną role MM*M odt»i.r<y Bgdla
i rrcb.k* PagtastS me«kl.': Wlndy«l.iw Urn, h« i,/.
Narlaa .la»tn*hakl, Edmu-d Knra»lrt«kl. llr..n •!•«
Ka«MNM I Janu.i 8u»y. Stjlowr drkurucjr J. Jar
guU>«»k>rgo.

Hanka Ordonówna.
W ptifk )edyny w>«trp mlatnynl plmienkt Hanki

Crdonf.wiir « iwoli* lg*»t>i nyin roniian.Mii i gesjasjai
rrpłrtuar.a.

Ostatnie dwa przedstawienia
nLata w Nohant".

W nkdilrl< n godi. 14 I 30 dwa oatatnle |-r*«d»ta­
wlrnla pl«kjif) kotnadll milnne] oparta) o <>, la Oho­
1 ma ..I-ato w SohiM" i Janina M irtinl. kt'T» opu./­
ria naatr nilaatn, powranjnc do Warszawy I NMMJ
iwi.lnr) premierowe) obaad> luli ty do nabycia w ka­
lif teatru, tel K4 «.

TtATR NA PROWINCJI.
BIELSKO - riwartek ?' Urn o godt 19 30: ..ntacia­

RO tarat tragedia '
NOWY BYTOM - putrk II bm o godi 10: „Pan

Jowiil.k'­
OLIWICK - n edr ela o «od« 17- ..Pan JowlalnH".
KM KO W wtor.k H bm o godi. 19: ..Pau JowlaUk.".

• la berrobntnych.
nionzrtW — wtorek Tl bm. o ginlr. M: ..Lato w

Koha nt".

KINOTEATRY w KATOWICACH:
od dola II Mjr.nia.

CAPITOI.: . .Brawura". Cd irst>" ..Marla Anton.na".
CA81NO: .Citerech na pneteriinku".
COI.OSSEIM: . Plcań akaiatlcOw" I „Kariera ranny

Joanny".
. st.ONTK . .MekaykajOtle noee".
STYLOWY: „Ohawi pr/rd akan-dalem/' orał „Migi

•lele"
fNION: „Priygoda pod Paryżem".
ZÓRZ*: „Mol rodilce rozwndra Hę".
7\l.r .t .E ­ -4.J: .OMmpuda cr-Ii łwieto narodów"

I ..Perły i SSee***,
ZŁ.W0DZ1E — ATLANTYK: .Bohaterowie mona"

I nadprocram.
BOOICICE — BAJKA: ..Płmtelmen wterny koble­

ti»" 1 „Popolomoko".

Inne miejscowość?:
BIAŁA - MIEJSKIE: „Moje aarce nalety do e'e­

t>le".
BIELSKO — ATOLLO: ,.N'a«za rzwArka". — BIAL­

TO: ..Brawura".
BIELSZOWICE — ŚLĄSKIE: „Wrzoa" I „Wyapa

•kaianrdw".
CHORZÓW — APOLLO- „Druga młodo*,'" I ..Naga

prawda" — COLOSSEfM: „Rena" (Sprawa ;77" I
..Pi ęt nast ol atk a" ­ DBLTA: ..SineSl.wa 13" l „W
e-itery ociy" — ROXY: ..Milioner a*uka apadkobler­
«y

" I „Podlotek". — RIALTO: „S/eanaatolotka" I
,.<nvertelnt wrogowie"

HAJDVKI W. — ŚLĄSKIE: ..Wiece] nil aekretarka"
•Tar ..Prlewcie t dalekej polnory".

JANÓW — SŁONCE: „Trafalgar" 1 „Marnotrawna
córka".

MIKOŁÓW — ADRIA: „KaUłątko" I „rod maską
łJorzyńey

".
MYSŁOWICE — HELIOS: „Heldl".
MYSŁOWICE — ADRIA: .Granica" I nndproernm'NOWY BYTOM — PATRIA: „Wleileń krń!e»«ki" 1

^.'wlat mówi o naa".
NOWA WIEŚ — PIAST: „Alpejskie osty" 1 „Ro­

anana".— ;NKIEWICZ: „Porzuiona I „Wyapa roz­
bitków".

PIEKARY — ATOLLO: „Jezcbel"'. „Poszukiwany
bohater" I PAT.

PIOTROWICE — PIAST: „Bohater naszych crasów"
I „Bunt załogi".

RADZIONKÓW - CASINO: „Florian" I „P:qtno
•drady".

RIDA SL. — BAŁTYK: „Porzucona" I „Wakacje".
— CASINO: „Burgthenter" i „Prawo Młodości".

RYBNIK — APOLLO: ..Lokaj Jaśnie pani" I „Do­
lina gigantów". — 8WIT: „Verdi" t ..Indie mówią".—
1'ELIOS: „Skowronek" I ..Ostatni akt zemsty".

SZOPIENICE — HEL: „Szarlatan" I „Florian".
SZOPIENICE — COLOSSIUM: „Penslonarka" ornz

„.«miertelnl wrogowie".
tWIlTOCHŁOT. 1C1 — COLOSSEIM: „Oehenna" I

„Batalion nleustraazonycb". — APOLLO: „Przeetepca"
1 „Czarny orzeł".

TARN. OORY — ŚWIATOWID: „Wyspa skazańców"
I „Brzdąc".

CO GRAJĄ W KINACH W SOSNOWCU

Budżet miasta Katowic
Donosiliśmy juz w kilku wierszach, te

nryesajai kWkM Katowic na rok birżący za­
imka v i pcj stn>nu> loctMtłwW i wydatków o
krtfll r>ft;j dwunasta 1 p6ł miliona ilotych.
NoW| lunlźet miasta jest zrównoważony i
porównania • roki«m abioałym |t«t wyiny o
przpggto półtora miliona ilotych. SwUtdcsy to
o ogólnej poprawie gospodarczej szerokich
• iratw tpooteiwinstwa,

\ajwiok~/.| poiyck po stronie dochodów
nr.i<a bo około 7 milionów iłoWch stanowią
dochody i nds!ału miasta w podatkach i ko­
komnnalnych dodatkach do państwowych po
datków, orai dochody s tak iwanych samoist­
nych poda'ków komunalnych tj. opłacanych
na rtaci miasta, a w<r>c od tnbaw i roirywek,
od oołoasen hoteli, od budynków. ic-awolaA na
wvssvnk trupków, od kopalń, od nlaców nie­
tabudowanvch, a nawet i podatku od nsów,
k'óry w Katowicach dala m;asta około 35 000
ił ro<*snie. Dalsią poaycia około półtora milio­
na tłotvch stanowią dochody i ma<ą'kn i
pri»ds'ab<orstw komunalnych .8ą to dochody
sa dtiariawa terenów, wsulednie i esynszu
od nierncr.omo*ci mił"*«R;ch oraa irskl b^di
s praedsiQb:orstw miejsk'< h np. rzeźni miej­
skiei, hal tamowych, zs.kładów wodociaro­

wych, wrosioia dochody a tytułu adi i ntów
miasta np. w Śląskich Zakładach Elektryci­
nych itp. DaUj |6.d4 zwroty aa c/yi.ności zle­
0MM aminie, zwaty różnvh poifcMk, s»ala
lUbUwOC** Skarbu 81a*«'rflC na zdrowi pu­
l<!.(zne i szkoły, dochody z opłat za korzy­

stanie z tir/.a,d/eń i zakładów dolira pajblict­
Mga jak l.i/. -i a. nvejsk'e zakłady kąp.elowe
na Buctowiinle, wywóz ln!«el itp.. które to
dochody dają w sum e poważną kwotę około
dwu milionów złotych.

Budżet jest przygotowany bardzo sumien­
nie i skrupulatnie Wiadomo przeć.eż. |a nio
omija sie żadnej oka/ji powiększenia docho­
dów ni«Jakieh. Spieniała sia nawet aa 1500
ił piasek osadzony w kanałach, ten sam, któ­
rym panie domu szorują do połyskn nn<-gvn-n
kuchenne i wylewała in raiem i wodą do sie­
wów wodociągowych ku utrapienia miejske­
go rakłada kanalizacyjnego.

Po stronie roKcbodów najwięcej, bo prze­
szło 20 procent budtetu tj. około dwa i pół
miliona słotych wydala sie na zdrowie pa­
blirrne, na sanobiegan'e i iwalnsanłe chorób
społecznych lak: gruźlica, jaglica, choroby
weneryesne itp. Poważna, kwole wydalkuie » •?

I 7.ar/.iil or/ólny. a więc na utrzymanie ad­

Czy wstrzymanie wydaleń Polaków
z Nemec?

Wychodz.ice w Opolu „Nowiny Co­
dzienne" donoszą:

„Na ponowną interwencję naczelnej or­
ganizacji Ludu Polskiego w Rzeszy, Związ­
ku Polaków w Niemczech, Ministerstwo
Spraw Wcwnetrzmch Rzeszy i P'u« <'onio­
slo telefonicznie dnia 21 stycznia 1939 r. w

godzinach przedpołudniowych, iż w następ­
nym czasje nie nastąpią łMsea dalsze wyda­
lenia i że sprawa dotychczasowych wyda­
leń obywateli nienreckich narodowości
po'skiej — która b\ła przedmiotem licz­
nych interwencyj Związku Polaków
Niemczech — zostanie rozpatrzona.

ministracji. pobory pracowników itp. Około tp
miliony idzie na oświatę i kulturę, w cz\m
•ni^ct się opłata nauczycielstwa, utrzyma n •
przeszło 30 s^kół powszechnych i średnich
przedszkoli, oświatę pozaszkolną, utrzymanie
teatru i inne. Milion i dwieście tysięcy koai<
tuje utrzymanie i remont ulic i ehodn;ków,
pomiary i rtgUMCit miasta. Około miliona
słotych idaie i bndaetn zwyczajnego na opie­
kę społectuą, nie lietąc tego co nochłania o­
pieką t. sw . posans*awowa, która kosstnle

>iasto około 1,700.000 ilotych. Dalej idą
wydatki na bezpieczeństwo publiczne, a więc
oświetlenie ulic. straż pożarną, na przemr^ł

handel, na utrzymanie ,iarkow i zieleńców
w oeólnej kwocie półtora miliona ».łotvch

Jak już wspomnieliśmy, budżet miasta Ka­
ow:c je»t zrównoważony. N:i»dv zresztą bir'
żet Katowic nie bvł deficytowy i stąd moż
powstała legenda iakobv miasto to onłvwa?<i
w dostatkach i nie potrzebowało wrale wa'
czyć z trudnościami finansowymi.

Prócz budżetu zwyczajneeo istnieio ieszc/.'
budżet nadzwyczajny, na którv składa |k|
nadwyżka uzyskana z budżetu zwyczaine«o.|
subwencje, wzuledn^e pożyczki Z teco budże­
tu nraslo finansuje ponażn;eisze inw^Um
T«no'a»»nt hndfta* mi^wv«»l|it te»nwk" s<e
okeanta kwota rtter">ti mtl<nnAw słotych z
rsene około m!'!«ti s^ntweł. arx»"«'a n» bu­
etn—e nowych n"e i rHo^n^ów. oVn»o nó','"a
n»:,:«»na na nko^cse^'* i nrsabndowa a»Vół,
fw!i:nn na »<»»<»wHe »«nł»tlr»ne I nrawl* nól
"ona n» o»i»h" «-n»­r»ną i zapewnienie bez
n;»r>K>Aa*wa nnbl^rnano.
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Pracodawcy odrzucili żądania
pracowników umysłowych

Katowice, 24. 1.
W dniu wczora;szym w ^wiązku Praco­

dawców w Katowicach odbvł się dalszy cia<5
pertraktacyj parytetycznych w spraw c pod­
wyższena poborów pracown;ków umysło­
wych górnoś'ąskierfo przemysłu ciężkiego
Na posiedzen:u tym pracodawcy oświadczyli.
że obecna sytuac;a przemysłu zmusza ich do
odrzucenia żądan;a podwyżsi.en;a płac o 10
proc, czego domagają się związki zawodowe

pracowników umysłowych W sprawie wy­

równana płac pracownikom biur mierniczych
pracod aw cy udziela ieszczi osobnej odpo­
wiedzi. Wobec stanowczej jdmowy ze stro­
ny przemysłu spór o płace urzędn;cze związ­
ki zawodowe przekażą do rozstrzygnięcia
Komisu Arbitrażowej Z ramienia Polakiefo
Związku Pracown'ków Umysłowych ZPZZ w
posiedzeniu uczestniczyli g;n. sekr. Juzoń i
rr.gr Sołtys.

W 20 lat po najeździe czeskim
Na odzyskanych ziemiach S'ąska Cieszyń­

skicco obchodzono uroczyście 2fl-tą rocznice.
podstępnego najazdu czeskieso na te ziemie

W Karwmie odbyło S;Q W kość ele para­
fialnym nabnżeń-two żałobne za dusze pole­
ełych Ślązaków, które odprawił ks prałat Bił­
ko. W nabożeństwie wzięli udział przedstawi­
ciele władi i dvr zakładów przemysłowych.
młodzież >zkól karwińskieb. organizacje spo­
łeczne i tłumy ludności. Wieczorem odbyła

I się akademia, na której komisarz miasta Kar­
j winy Kob e!a w yglosil przemóweme. poświę­
cone panręci poieelvch bohaterów.

W niedz!»''e odbędzie i w Karwin:ena
ratuszu uroczyste wmurowanie tablicy pa­
miątkowej z na*W?*kam: poległych Dotych­
czas zełoszono 50 nazv\isk mędzy in nazwi­
sko 15-letniefO chłopca poległego i nazwiska
dwóch kobiel zamordowanych przez Czechów

STATUT OPŁAT W IRBANOWICACH
(P) S'3rc-'ta pastesywSU z«rw>rd*'ł statwt

m>i<co«T (f.i pmtiy Urł>słi<vw:ce. ns podstaw*
ICórf^o grmns m<i* n"Ver»ć tinłjty sdm:łi'*t*w­
cv;n* za «ł-r>nśei I pc»w adczemia urzędowo wa_
tiiuur u^talenych norm,

WŁAMANIE W PIOTROWICACH.

(P) W rKcy na 21 bm. po wydęciu brał **­
lamy;h w sWt wlsmano »ę do m*zttzyi*i alkła­
du towarów k<lcnelnych Enrla P Ichs w Piotrn
wcach. przy tri M P łsu<i=k'eico 14 i skra<tev>no
w'ekszą IcM towarów wartoeci około 400 zł
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POSIEDZENIE RADY MIEJSKIEJ

W RYBNIKU.
(R) W czwartek 26 styczna odbędzie re w

Bal! po»'e<izeń ratuOTa w Rybniku zebranie rady
miej^ikej.

O. Z. N. W ŻORACH W SPRAWACH
POLITYCZNYCH I GOSPODARCZYCH
(R) W Żorach odbyło »ę mes:vcz.ne zebrane

Otte ahi 0'£N pod przewedn ctwem p. Mkołejca,
w oibecn^śc: prnad 100 osób Ref?rat o roli i z«­
dunach OZN w o<ta es:en u do siprsw po-rtyoi­
nych i jrespodarczych WSBjloaI sekretarz okręgu
1 OZN p Kaiidcra. wysłuchany przez obecnych
7 csjtoSMJSSl za nteresowan <>m. Człomikowie n­
chw aJ'b, by zebrana mies:ęcz,ne z referat«:mi
odbywały »e rt«ruilarne c() mies-ąc, w soboty
wieczorem, by jcik aaJwTsjfcaas, ikść ub) aetall
moirta w nch brać ads'ał. Oddział OZN w Żo­
rach pow­'e(ksza się a idea zjedncczen.a narodo­
wego sysjfcajjs cewaz to szersze koła swoJenn:.
ków.
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CO GRAJĄ W KINACH W BĘDZINIE?
ArOLM): „Małżeflut

tallon Nlauatraaionych".
mepopelnlone".

^ łod rl". — NOWOSC: ..na.
— ŚWIATOWID: „Za wlrj

TARG W MIKOŁOWIE
(P) Nsartejrray targ na bydło i k<rn'.e w m'e­

6c.e Miikołowi* odbędzie się w środę, dnia 1 go
kutego.

ŻALE OBYWATELI PANEWNIKA
fP) W Pane^-miku odbyło się zebranie m'ej«c.

łsJdzału O. Z N . przy licznym udzielę członków,
na którym prezydiizm Oderzahi złwżyło s.prawo­
tdanie z daiałaHnoóc; w ufo. reku. W ttfou rzeczo­
wej djTatouej^, jelka wywiązała się m. ia. na te­
maty lokalne, zebrami obywatele ochwcOi po­
czynić energicznie krclci w »prawie oświetleń s
gminy. Miootywricie Panewniik pcwiaela oówieKle­
n,e eMctrywne z ZaMedów jSeiktro" w Łszi­
wkch Górnych. Przez mecne przeciążenie aieci,
c*wiettełie jes-t złe talk, że wśród mi:esaksńców
pawuje rozgoryczenie na ten &tan rzeczy, tym
barrfzej, ze kiłkalkirottie interpelacje w dyrekcji
Z*W«dów nie odniceły ekntko.

DLA PANI

Karnawał i stroje
Hasłem tegorocznej mody balowej jest:

cieniutka w pasie i szeroka lub „»padzista"
w ramionach. Bogato wycięte staniki przy­

pominają epokę „Drugiego Cesarstwa".
Każdy stanik wycięty jest riuszą z tiulu lub
z leciutkich jak mgiełka koronek. Najmod­
niejsze są klosze. Z materiałów balowych
same bogate tkanii.y, jak: brokaty, mory,
ciężkie, mięsiste jedwabie a niekiedy welury,
tylko, że modne welury są tak cieniutkie,
że można wziąć całą balową suknię w garść.
Szerokie zastosowanie mają w tym roku
koronki. I to nie bylejakie nie te, które no­
si się zazwyczaj w karnawale i kupowało na
metry, ale prawdziwe, te najdroższe, naby­
wane okazyjnie, jak się kupuje meble sty­
lowe. Są to pamiątki po ubiegłym pokole­
niu, które miało pietyzm dla pracy ludzkiej
i nie zdobyło się nigdy na tyle odwagi, że­
by te cuda ciąć w zależności od fasonu su­
kni. Fason wybierało się w zależności od te­
go, ile było koronki.

Co zupełnie nie różni dzisiaj modnej
elegantki od strojnisi z lat 1890—1900 to
sztywn- suknie taftowe. Dziwić się tylko

należy, że dwie tak bardzo różniące się od
siebie epoki pasjonuje ten sam styl. Tylko
wprawne oko może odróżnić, co jest ory­

j, nałem a co transpozycją dawnej mody na
język nowoczesności. Szczególnie wyraźne
sa tendencje w kierunku zmiany zasadni­
czej sylwetki kobiecej w dziedzinie mo­
dnych fryzur. Specyficzne dla ^0 roku „bu­
nikopfy" przeszły bezpowrotnie i na długo
dc lamusa. Głowę modnej pani <xłobi z każ­
dym dniem bardziej wymvślna fryzura. Ty­
godnik angielski „Weekly Illustrated" po­
kazuje szereg fotografii Foormana. który
jest tym dła Londynu, czym Antoine dla
Paryża. Sądząc z tvch wzorów, „ostatnim
krzykiem" mo dnego ucztsania będą nie
drobne, zaczesane do góry loczki, ale jeden
szrroki lok ułożony nad czołem, nakształt
grzywki, lecz wpoprzek głowy na podobien
stwo skrzydła ptaka. Modna fryzura jes1

nieco zmodernizowana. Na modelach mi­
strza Foormana przód głowy zdobi jeden
szeroki lok, a podwinięty wałek odsła nia
kark, dzięki czemu linia dolnych szczęk nie
zarysowuje się tak ostro. Najładniejszym i

l-J

m

łi
rajbardziej godnym kopiowania jest ucze­
sanie „Miss 1939 roku". Fryzura ta przed-l
stawia się następująco: Wszystkie włosy nal
ciemieniu zaczesane są do przodu, oraz za-Ł*:
winietę w duży rulon poprzecznie ułożony.r
Rulon ten trzyma się bardzo dobrze, gdyż
jest spięty dużym spinaczem, pozostałe zaś
włosy uczesane są od skroni do tyłu i opa­
dają na kark w kształcie loków. Jest to bar­

| d7o łatwa do wykonania fryzura i każda
pani może ją sama wykonać, nawet bez po­
mocy fryzjera.

O ogólnej kosmetyce zimowej jeszcze
słów kilka: suchy krem, tak zwany, pódl
puder, należy na okres sportów zimowych
bezwzględnie wycofać z użycia. Krem zi­
mowy musi być bezwzględnie tłusty, trze­
ba nim twarz częściej nacierać i dłużej ma­
sować. Ożywia to krwioobieg. Po umyciu
należy twarz dokładnie wytrzeć, przy czym
o ile woda do mycia była gorąca, należy ją
po tym natychmiast zamienić na zimny na
trysk, takie zmienne kąpiele twarzy, zresz­
tą, nie tylko twarzy ale całego ciała, wspa­
niale pobudzają działanie krwi i uodpornia­
ją orgnizm na wpływy atmosferyczne. Do­
brze jest po kąpieli natrzeć ciało kolońską
wodą lub spirytusem. Komu marzną nogi
i ręce, moina je nzcierać spirytusem kan>­
forowym . Celinc

i'vI
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Tragiczne skutki
idiotycznego wybryku
Dowiadujemy się o niezwykły* wypad

•kota lk. który w dniu 14 stycznia rb. w godzinach
Łopołudniowych miał miejsce koło Pszowa
|r powiecie rybnickim Oto jadący na rowe­
rze drojją z Pszowa do Kokoszyc Piotr Kró­

k został obrzucony przez nilku osobników
i egiem. Chcąc uniknąć wybicia oka, Kró­
k przysłonił sobie twarz ręką, lecz w tej

hwili na śliskiej jezdni stracił równowagę.
przejechawszy na lewą stronę wpadł pod
opyta koni, zaprzątniętych do jadącej z prze
iwnej strony furmanki. Z ciężkimi trzema
snami na głowie Królak został odstaw ony

Jo szpitala powiatowego w Wodzisławiu,
iv.f idzie do dziś dnia przebywa.

Na winnych sporządzono doniesienie
lamę.
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UKARANIE ZŁODZIEJEK TARGOWYCH.
(R) Są.d grrc<hfki w Rybn.ko rozpatrywał

l.rxiwę Floren tyny Senpń*k.«j i Pebroneti Tkoci
V.k*racnych o d fcooaoe kradzieży kaesooiko­
l"U kw0ty 22 • na ezikodę Zofii M ch»is>k ej x
p.imTcs. Gdy dn-uga os*«rżona dcikomrwała „»a­
. gn" S erp rtsiks o*i«n aU J4. oo je<*rniik zsuwa.
ils bJH znów kobeta I warczeła alarm, pcwo­
ejac przyariyman e ałodzejc*. W wyn tai roa­
tiwy aad ekaaał S erp ńską ns 6 meaeey we
••r a z zaweeze-netn kary a Tkoczowa, na 8
fvęc.y bezw-zyleHinego w ęrienia.

statut
|d«taw>

:Ti'«tra­
Iwe '

ARSENAŁ BROM KŁUSOWNIKÓW
W 8TOGU SŁOMY.

(R) W nr ązkm z capsywenym yał pnn nss
Tayrrzytmeneni k+wsownke w baianta-rn; w La­

I sfltich w pow. rybo ckim, pcicja w toku dal­
l-ych ckchodzeń pjieprcwadsiła rewvzjf domo­

a u Józefa Tokarza. Alojzego J«» łta i Józefa
^zewczyka w G<xkyw:«, j»dz« na peta w steg-u

:<my wykryła <ały aireełwł broni kłwo-wn łców
paatalCM ksrrbn pc«yu.'ki przerób ony <Ua ce­

myal wr.Treh, fireje my al wską. patolet suto.
fcatyezny, proch strzeln czy. śruty i gotową a­
]m» cjc w wiscroej floAct. Jan ka przytrzymano

ods'ew:ioir» *o w eaenia Sądu GrooMc ego w
pA ołił.tósw 4Ł Broń i ajnua.cj^ akoaf.skowano.

Znowu napad na świetlice polska
Tym rasem w Bierawie na Śląska Opolskim

Jeszcze iwieża jest sprawa za^ó w Ga-| W świetlicy tej dnia U bm. odbywała si>
mowie, na SI. Opolskim, a już musimy nie­, uroczystość gw azdkowa. Krótko po jej roz­
stety donieść o nowym napadzie na świetli-1 poczęciu wpadła do świetlicy grupa o«obni­
cę polską, tym razem w Bierawie w powie-1 ków ze słowami: „Alias sitsen bleiben, kel­
cie kozielskim.

Zabił bo był sprowokowany
Sąd okręgowy w Katowicach w dniu

wczorajszym ogłosił wyrok przeciwko 22­
le*niemu Janowi Pajorowi z Michałkowie, o­
skarżonemu o śmiertelne pokłucie nożem
dziś jut nit żyjącego Franciszka Glanca.

Wczorajsza rozprawa odbyła się po prze­
rwie. którą zutyto na zbadanie stanu umy­

słowego oskarżonego Rzeczoznawcy wydali
orzeczenie, łe Pajoi nie jest w pełni odpo­
wiedzialny za swe czyny, a to od czasu kiedy
uległ na kopalni wypadkowi, w którym zo­
stał ranny w głowę.

Akt oskarżenia zarzuca Pajorowi, ze w
dn«'u 2 listopada ub. r„ kiedy wracał w to­
warzystwie kolegów i byt podchmielony, na
zaczepkę Franciszka Glanca. który pierwszy
uderzył go be. powodu w twarz — zareago­
wał nożem, przecinając Glancowi tętnicę.
Glanc niedługo potym zm-rł.

Sąd skazał Pajora na 3 lata więzienia i
zal<czył mu areszt śledczy. Wydając ten wy­

rok, sąd przyjął jsko okoliczność łagodzącą
fakt. że Pajor zuitał sprowokowany przez
Glanca.

Kilkanaście tysięcy złotych
w rękach złodzieja
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Z CHÓRU „MICKIEWICZ"
(T) Towarzystwo ap:«wn ,^! ok ew^ca" ©d­
o wclne zebranie w n'ed«-elę 22 bm Chór

JM cklewlcae," nafczy do na.Jlepjzych na teren e
>w:atn i ro«wij«ł w ubiegłym rc4u ba«xho o­
».<>ną daia^łoo^ć. W wyn'tai przeiprcwadw­
^h wyborów wybrano ponowne p. Porwełe na

ł>:cze*a. Po zebraniu odbył s ę opłatea;.

UPADŁOŚĆ POLSKIEJ FIRMY
(T) Zn«na w Tairoowskich Górach firma

p tnok oąrłoa.ła ups<Hc4ć. Za-nadca mesy uipa.
aciowej s4d zamenoweł dyr. Backu Lu-dowc­
RowiAsikiego. Wspcninsn* fjrma należy d-o

ajwi^floseych i branży towarów fcrórkch i znaj­
j.e się w polslklch ręksch. Pokki sUn pos'ada­
a knirczy s:e t wny s,połeczeństwa pcis«k ego,
óre popiera sUcłady nemecke i żydowsflee, a

fn>pcm.T\a, ie obow.^auje przecie baało: »Swój
lk> sweco". ,

Lubliniec
„SPRAWA UKRAIŃSKA"

UL) W dnu 22 bm. cbredował Oddział OZN
LuibJ.ńcu, pod przewodnictwem p. dyr. Tyrana

|^~zy frekwencji Ponad 8O0 osób. Odczyt na t«­
. S prawa uHtrańska" wygk«ił dr Nechsy,

Śy« Miutzeum Przyrodn czego % Katowic, który
kłzjbruftoi duże aąinteireeowania. ,

Bre»sKo

W poniedziałek o Jodz. 5 rano niezna­
ny złodziej wsiedł do niezamkniętego
mieszkania przy ul. 3 Maja 19 w Katowi­
cach i skradł na szkodę Albertyny Rdu­
.howej żelazną kasetkę; wielkości 40^25
cm, zawierająca około 200C zł, książecz­
kę oszczędnościową na nazwisko Hilde­

Ratajski na 4.000 zł i książeczkę oszcz.
nt nazwisko Albertyny Rduch na 20.000
zł Kradzież miała miejsce w czasie, gdy
poszkodowana była zajęta ranną toaletą.

Silnie podejrzany o dokonanie tej
kradzieży jest pewien mężczyzna z Za
wódzia — dobrze obeznany ze stosun­

gardy Ratajskiej na 10.000 gł, książeczkę' kami domow/mi poszkodowanej, przeciw
oszczędnościową na nazwisko Władysław; któremu policja wdrożyła dochodzenia.

10 lat pracy prezesa
dra Agenora Frendla

Donosiliśmy już. że sądownictwo śląskie!staraniem
obchodziło w dniu 21 bm jubileusz zasłużo- { Sędziów i

ucze­
przed-l
>sy na

ODZNACZENI ZŁOTYM KRZYŻEM
ZASŁUGI

CB) Złotym Krsyteim Zastugi odznaczony zo­
az /a-l 8} ^ Mieczysilaw Opuazyfislki, ayndyik Zw.ąziku
jzony.
. gdyż
iłe zaś
i opa-|
o bar­
każda
ez po­

esz cze
pod

)wych
m 7\­
trze­

:j ma­
myciu
czym

czy ją
ly na­
zres z­
wsp.i­

ornia­
k Do­
ońską

nogi
kajił'

Ifr-icmyisłowców w B elakai oraz dr Fr^nc^zek
iżyn*ki, dyr^kitor Baraku Gcapodarstwa Kraje

|»<go w BiaM.
O. Z. N. W BIELSKU

(B) Oddział OZN w B edsfou ©bradewał w ub.
fc'edz;ellę pod przewodnictwem p. dyr. ini. Gąt­
i:'ewio«, jako przewodniczącego sekcji goapo­
flwzeó- Ns porzadlou dziennj-ni były sprawy sta
vi arednego W obecności 200 osób, wygłos |
Jozyt p. dr NMewsflci z Katowic pt.: „Unarodo­
ienie hemdCm, rzem:o*la i przemyski". W dy­

Mkusji po.ruiszono kkalne iK/trzeby kupce:wa i
Rzemiosła.

BILETER DOSTAŁ KAMIENIEM
PO GŁOWIE

(B) W nocy z 22 na 23 bm. na stacji poigo­
owia rstuinikoweigo w BieJsikiu agłoeił sę 84-Jet­
: Józef Herman, biJet«r Teatmi MiejsiiegOs któ­

|'y został T»der*cny przea niewianegn osmbnite w
- '•'•wc. Rannego po opabrzenu odstawicno do
domu.

POŻAR
(B) W dnio 20 bm, w Buezłwwicach, pow.

{Blfli wyfbuchł połar w efcodcd«, której włsaci­
eCTiami były Anna Sanetrcwa i Anna Tarnawa.

P'atair zniaaczył stodołę wiraa ze snajdujacymi
* C w niej oarłedaiarni go"podsirczyn>i oraz wic­
' ?Ą ilcścisj slcmy. a*koo* w}-ioo*i ck«io 1000
Litych.

nego i powszechnie cenionego Prezesa Ape
facji śiąsktei dra Agenora Frendla. Wy­
razem ogólnego uznania i sympatii dla Ju­
bilata było złożenie mu życzeń prze* przed­
stawicieli organizacyi prawniczych, a to Ra­
dy Adwokackiej i Rady Notarialnej oraz
związków prawniczych iak Zrzeszenia Ase­
sorów i Aplikantów Sądowych, Związku U­
rzędników Sądowych i Niższych Funkcjona­
riu szów.

W imieniu Śląskiego Towarzystwa Praw­
niczego, którego Jubilat jest prezesem, ofia­
rował Pan rejent Wolny Jubilatowi tom
roczników „Głosu Prawników Śląskich",wy­

głaszając serdeczne przemówienie.
O godz. 13 sędziowie i prokuratorzy z

całego okręgu apelacyjnego zebrali się w
pięknie przystrojonej auli Sądu Apelacyjne­
go. W imieniu sędziów złożył Jubilatowi ży­
czenia wiceprezes S. A J. Handzel. Imie­
niem prokuratorów przemówił prokurator
Sądu Apelacyjnego dr J. Markowski.

Wzruszony Jubilat, dziękując za życze­
nia podniósł lojalną współpracę wszystkich
sędziów i prokuratorów w ciągu 10 lat jego
urzędowania w przezwyciężaniu rozlicznych
trudności, wspominając równocześnie życz­
liwie wszystkich tych, którzy opuścili swoje
stanowiska.

Tego samego dnia wieczorem odbyła się

katowickiego Koła Zrzeszenia
Prokuratorów wspólna k ol a cja

członków Zrzeszenia, w czasie której zabrał
głos prezes katowickiego Koła Zrzeszenia
S. i P dr Patek, podnosząc ..wspaniały kli­
mat pracy", taki zawdzięcza tutejsze Są­
downictwo Jubilatowi dzięki jego osobistym
zaletom oraz koleżeńskiemu i przyjaznemu
stosunkowi, iaki potrafił stworzyć wśród
sędziów Tylko ten klimat szczerości i wza­
jemnego zaufania umożliwił to. że z tutej­
szego środowiska wyszła inicjatywa rezolu­
cj dotyczących najpilnie<szych spraw orga­
n;zacyjnych i ustrojowych całego polskiego
sądownictwa. Przemówienie przerywali o­
becni kilkakrotnie gorącymi oklaskami, a
wzniesiony na cześć Jubilata toast żywioło­
wo podjęty przez zebranych, świadczył o
szczerej sympat i i przywiązaniu, jakim da­
rzą wszyscy sędziowie i prokuratorzy dostoj­
n ego Jubilat a.

Imieniem Koła Cieszyńskiego Zrzeszenia
S i P. przemówił Pan Prezes Karpiniec, pod­
kteślając szczere przywiązanie sądownictwa
ziemi cieszyńskiej dla Jubilata oraz ostatnie
zasługi Pana Prezesa Apelacji około spraw­
nego zorganizowania sądownictwa polskie­
go na Śląsku Zaolziańskim.

nar iarf rau — Ttzen besetsen, lala bewa­
chen!"

Napastnikom przewodniczył brandmei­
sler Ilujfo Lex z Bierawy. Zażądał on wyle­
(ftymowania sę osób. które nie były mu
7nan*. Na zapytanie, z jakiego polecenia prrv
chodzi, n e odpowiedział, natomiast ośw!ad­
czył. że wszyscy, którzy nie mozą się wtle­
zitvmować\ zostaną zabrani, ale nie zdradrł
dokąd. Brandme!«ter Lex zadowolił się Jed­
nak zabraniem 18 książek, które były prze­
znaczone iako dar gwiazdkowy dla miejsco­
wych rodaków. Początkowo chciał zahratf
wszvsik:e k-'ązki. wreszcie lednak powybie­
rał folka po jednym egzemplarzu.

Uczestn:cy dow>dz;pli się na odchodnym,
że WaTfttko lo nrało być ..eine VerKeltutigs­
ma«nahme" za Nemców w Województwie
Słąakias, tak przynajmniej oświadczył p.
Lex

Po pewnym czasie przyszedł na aroosy­

stoeć awiasiUrową mletscowy żandarm, który
.'-opiekował" się dalszym ciągiem gwiaid.
ki".

Na pylanie urze«tn;ków o mandat klarow­
nrka ajłtjae ?trażv pożarnej do takiego postę­
powania odpow;edz;ano mu. że bvło ono naj­
zupełnej uzasadnione Rzeczywiście nie w>­
my Jakim prawom p Lex ' jezo 9-ciu czy 10
towarzyna. z k!.Vveh większość jest z naz­
wiska znaną, urządzili napad na uroczysto^
»w:a/dkr.wą w «wipi';rv ptlakltl w Bierawę.

EksDorlacja zwłok
tragicznie zmarłego artysty

W dniu wczoraj=z\m o godz. 13 odbyłs sę
z ko«tn:cy szp^ta'a m;p;=kiPZO w Chorzowie
ek«portacjs zwłok tragicznie zmarłego na are­
nie trnlru Domu Ludowego w Chorzowie arty­
«ty tratru warszawskiego śp. Władysława
Bernatowicza.

Zwlnk' zmarłrzo umieszczono w mefalo­
wej trumn:e. a następnie w obecności ks. pra­
ł.ita M.i«!ańck;ego. ;n=p Swobody oraz licz­
nych •rtrttAw teatru, odstawiono do samo­
chodu Pozrzeb «p Bernatowicza odbędzie si%
w czwartek w War«rawie.

Pociąg rozbił samochód
pod Raciborzem

Ze Slaakl Opoltlricflt donoszą: Na przi*
(eidzie kolejowym około Raciborza pociM to*
narowy najechał na przejeżdżający przez tof
nmoebod ciężarowy rozlrjajrjc go doszczętni*.
Kerowca samochodu Jerzy Heirich poniM
Irnierj na nrejscu. dwaj pasażerowie samo­
chodu od- etll c- .ezk i rany.

Redaktorzy działów:
„Zycit Gospodi-rczc" — Jsn Brzeski.
„Z Ho, I KopsItT - Józef Ksnik.
„Sport i wychowanie tizvcio« — Stefao Kiiia­

llński
Dział depeszowy — 7ilhelo. Bolesław Cholewa.
Dział kroniki policyino-sądowef I lokalna) mia­

sta Katowic - Wilhelm Mikołaiee.
Diiai tnlormacfjn? aronika prowiac|oaaIaa —

Ernest Reiss.
Za oolossenia — Stansław Re1man<ak Kstow ce.

POŻAR W FABRYCE POD BIELSKIEM.
(B) Wczoraj rano 0 £«dix. 8,40 wybuchł po'

ła<r we fsbr>->c€ przetworów lnianych Kstim.erza
Krzyłanowjik ego w Kam en cy pod Beisk.em .
Ogień powstał na I pętrze hali m*«zjinowej któ­
ry naatepne przeniósł się prz« rury wentyla
cyjme do nd^iału czesania lnu, Rcbotn.cy febry
dni, którzy zauważyli pcżac własnemi siłam
ora* przy pcmiocy »traiy fabrycznej ogień w
zairedkni stłum Mi. Jdka szikoda zostaje wyrządzo­
na, dotychczas nie stwitrefcono. Ofiair w ludŁa«h
nie bjilo.

Zagłębie Dąbrowskie

Strajk na Dorocie trwa
Jak już informowaliśmy, na kopalni Doro­

ta w Zagłębiu Dąbrowskim na tle sporu za­
robkowego doszło do wybuchu strajku okupa­
cyjnego. Dotychczasowe próby likwidacji teco
strajku nie dały żadnych rezultatów Również
próba podjęta przez okręgowego inspektora z
Kielc nie doprowadziła do wyjaśnienia sytua­
cji. Robotnicy uporczywie stoją przy swych
żądaniach, a przede wszystkim przy żądaniu
podwyższenia dotychczasowych zarobków,
które są o wiele niższe niż na innych kopal­
niach Zagłębia Dąbrowskiego.

RADIO
Środa 25 stycznia.

KATOWICE. — Oodilna 5.S0—7.00 Audycja porannn.
7.00 DiUntilk pora. j. 7.15 Muiyki t pl)t. S 00 I 11.00
AudycJ* dla izkfil. Uzi uiyka i ply*. UJ! Sygnał

NS, 12.03—13.00 Aud-c]a południowa 14.OŁ Muzyka
obiadowa w wykonaniu orkleatry rorgloflni katowickiej.
14.40 „Zimowy wleciór" — pogadanka dla mlodileiy.
14 50 Wladomołcl blcłnce I giełda. 1500 Naaj koncert:
. . Kulig" — audycja dla -Ul.ci. Rozwlątanla konkursu
rysunkowego dla dzieci. 15 30 Muzyka obiadowa. 16 00
li/lennik popołudniowy. 16.05 Wiadomości gosi>odarcze.
16.20 Dom I azkola — gawęda. 16.35 Recital śpiewaczy.
17.00 Odczyt wojakowy. 17.Ił Racltal organowy. 18 00
Audycja okolicznościowa. 1S.25 Wiadomości aportowa.
1830 Nin Jeayk. 18.40 Dytkutujmr. 1»00 Fragmenty

komedii muiyewaj: „Na falach ataru". 19 40 Muzyka
hkka I taneczna. 20.3S Audycja informacyjne. 21.00
Koncert choplnowakt. 2130 Wieczór autoi»kt Tadeuaia
ZeIeń»klago-Boya. 22 00 Z łyda goapodarciego Sl^ka.
22.10 Koncert rozrywkowy. 23 .00 -23 .05 Oatatnla wla­
dnmni-el dziennika wieczornego I komunikat meteorolo­

uy.

Czwartek 26 stycznia.
KATOWICE. — Oodzlna 6 30-700 Audycja poranna.

7.00 Dziennik poranny 7.15 Muzyka i płyt. B00—8.10
Audycja dla aakol. U 00 1'oranek muayczny dla iikfil
powaiacbnych. 11.25 Maraia I walca koncertowe — ply

11.57 Bygnal ctaau. 12 .03 -13.00 Audycja południowa.
14.00 Muzyka obiadowa. 14 50 Chwilka apołeczna 14.D6
Wladomołcl bh i«ce I giełda. 15 00 Rozmowa technika s
mio«ilea«. 1616 Kłopoty 1 rady. Ił 30 Muzyka obiadowa.

16 no D7lrnnlk popołudniowy. 16.0B Wiadomości foapn.
darcze. 16.20 logadanka dla mlodzleły llcaalnej. 16 40
1'u-Snl bez ał6w Fellkaa Mendelaaohna. 17.00 „Z do­
łwlaaeata I metod pracr apołecirej"— posadanka. 17 :<5
Inforinni |e turyatyczne. 18 00 Poradnik %portowy dl*
irarownlkow fizycznych. 18.10 Z albumu aplkara. IIM
Wiadomości (portowe. 18.30 Muzyka ludowa I Jaj wpływ
nu muzykę artyatyczna. 19 00 Wlaczflr Jana Btrauaan.
20.35 Audycje Informacyjna, ii 00 Teotr WyobraJnl:
JtoWłaia Czarny" — drnmat Juliusza Słowackiego.
27.00 Rozmowa ta rturhactem. 22.10 Priy kominku.
23.O0-23.n6 Oatatnle wladomnlcl dzlaonlka wieczoriie^o
I komunikat meteorologiczny.

Kronika radiowa
Transmisja muzyki jazzowej z Brukseli.
Dzll 26 bm. o godz. 22.28 rozpoetnla a.a tranatolMa,

i Brukaell, przeznaczona dla radloaluchaezy warataw­
aklcb, bo nadana przaa rozgłośnia Waraiaw« U. Badzla
to koncert muzyki Jazzowej. połwl«cony kompoiytoro­
w Janowemu C. Porterowi. Portar, młody Amerykan n
t Filadelfii zajmował ale, muzyką I komponował melo­
dia tnneczne irazu tylko Jako amator, w przerwach
nledzy aemlnarlaml unlwerzytecklml a aponatn. Ja/»,
,.hot-muilc". pociągał go Jednak eorai bar.lilal, tak.
ta obecnie Cola Porter oaelły do najwybitniejszych kort
pozytorów Jatzowych. Koncert utworflw 43oi« Portcf*
i Brukaell, poprzedzony zoatanla pogadanką ob|Mn »­
Jąeą Jaan'a Tharenefa. wykonany kał bądala orklea4r«
I N. R. pod dyr. st. BroodaKa,
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SPORT i WYCHOWANIE FIZYCZNE
WALNY ZJAZD DELEGATÓW

POLSKIEGO ZWIĄZKU SZERMIERCZEGO
W Warszawie odbyło sie walne zebranie

delegatów Polskiego Związku Szermiercze­
go z udziałem przedstawicieli wszystkich o­
kregów za wyjątkiem Lwowa i Poznania.

Przewodniczył obradom p. Krzyżanow­
ski z Łodzi. Po sprawozdaniu zarządu i dy­
skusji udzielono zarządowi absol utorium
p-zcz aklamację.

Po uchwaleniu regulaminu okręgów wy­
brano nowy zarząd w następującym skła­
dzie: prezes int. Polecki, skarbnik — Fry­

drych, gospodarz — Jaroszyński, kapitan
sportowy — mjr Segda, członkowie zarzą­
du: kpt. Zabielski, kpt. Suski, p. Skiba, Na­
wrocki i Krzyżanowski.

Z* wzg l ędów organi zacyjnych wszyscy
członkowie okręgu pochodzą z Warszawy.
Do udziału w pracach zarządu zaproszono
delegata wojskowych klubów sportowych
mir. Dobrowolskiego.

* 7 PATROLI WOJSKOWYCH
STARTUJE W ZAWODACH F. I. S .
W wojsJocnryim besyu patrolowym, ja'k: odibc­

<»r» arę. w ramach »awv>Oów FIS w Zakopanem.
*'«rV>wać be**a następuj?•** ie*poły: N e-moy,
Włochy, F.nfendias Stw«.vja, Rumun'a*, Wdjffry
\ Polak*. Pcoeóto opc«kse»afly je*t jesncze a
dfeał pstrej: Francji i Szwajcar.: .

KURSY UNIFIKACYJNE W ZAKOPA­
NEM

W Zakopanem odbędą się następujące
dwa turnusy unifikacyjnych kursów nar­
ciarskich, a mianowicie: w dniach od 20 do
29 marca br. oraz od 2 do II kwietnia br.
Wszyscy ci nauczyciele narciarstwa, którzy
do tej pory nic odbyli kursów unifikacyj­
nych, względnie którym kursy tak:c zali­
czone nic zostały, obowiązani są odbyć je­
den z powyższych kursów. |

MISTRZOSTWA KOSZYKÓWKI
W KRAKOWIE.

W niedzielnych rozgrywkach o mistrzo­
stwo okręgu krakowskiego w koszykówce
męskiej sensacyjne zwycięstwo odniosła dru­
żyna Modrzejówki, zwyciężając leadera ta­
beli Olszę 37:31 (15:9) po niezwykle ambit­
nej grze. Pozostałe spotkania zakończyły się
wysokocyfrowymi zwycięstwami faworytów.
I tak doskonale grająca Wisła pokonała Wa­
wel 56:21 (27:7), a Cracovia rozgromiła zde­
kompletowaną Garbarnię 70:7 (35:5).

W tabeli prowadzi Wisła, mając równą
ilość zwycięstw z Olszą, ale lepszy od niej
stosunek koszy. 3 zajmuje Cracovia.

PREZYDENT ROOSEVELT OBJĄŁ PATRO­
NAT NAD AMERYKAŃSKĄ DRUŻYNĄ

OLIMPIJSKĄ
Prttydral RoeaaraU zgodził sio przyjąć

aratttloral Bad draayna. olimpijka Stanów
Zjednoczonych.

Komitet olimpijski St. Zjerln. oficjalnie rto­
u lad "

tu I Mffanitatorów b*n*ak alftapljadllcfc
w Rekinkach l§#0 r, fta stany EjadaocaaM
raataaaatowaM bada, *• wszystkich konku­
rencjach olimpijskich. Znaczy to, ze pełna oks
ppdycja Stanów Zjednoczonych, wraz z przed
atawkUlaml oTejalnymi, afdflimi. trenerami
lid. wyniesie 400 ostMi.

Najistotniejsza forma udzielani*, pomocy
bezrnhotnvin — to praca.

• Hf.

"'—* ­.—.^ 3?*iet' ".w

*'

Moment spuszczenia na todę W Bremcn najwwszego krąimmika pancerneg o

ochrzczonego mianem „Seydlitz" c pojemności 10 tysięcy ton.
Siemicc,

S. P. ZYGMUNT WYROBEK.
W czwartek rano zmarł w Krakowi* n,

atak serca dr Zygmunt Wyrobek, emeryto­
wany wizytator w. f. w szkołach średnich,
aktywny członek Rady Naukowej Wycho­
wania Fizycznego, wykładowca w studium
pedagogicznym w Krakowie i wykładowe*
na studium wychowania fizycznego przy
Uniwersytecie Jagiellońskim, członek zarzą­
du krakowskiego Okręgu Harcerstwa Pol.
ski eg o.

MENZEL MISTRZEM TENISOWYM
NIEMIEC.

W niedzielę zakończone zostały w Brc­
m:e międzynarodowe mistrzostwa tenisowe
Niemiec w hali.

Półfinały gry pojedynczej pań dały wy­
niki:

Wheeler (USA) — Kovacs (Jug.) 6:4. 6:3,
Somogyi (Węgry) — Hamel (Niemej

7:5, 6:4,
Półfinały gry pojedynczej panów:
Roderich Menzel — Redl 6:1, 3:6, 6:2,

6:2.
Henkel — Csikos 6:4, 9:7. 7:5.
W finale gry pojedynczej panów Menzel

pokonał Henkla w trzech setach 6:4, 7:5
6:4.

W finale gry pojedynczej pań Wheeler
pokonała Smogyi 6:4, 6:4.

W finale gry podwójnej pań para Whee
ler-Hamel pokonała parę Somogyi-Kovacs
6.4, 6:3.

SZYBOWIEC POLSKI KANDYDATEM
Na SZYBOWIEC OLIMPIJSKI

Jak • iadomo, po raz pierwszy w histor i
nowoczesnych igrzysk olimpijskich uwz?lc­
dnkNM zostaną, w programie igrzysk W Hel­
sinkach zawody szybowcowe.

Obecnie Międzynarodowa Federacja Szy
bown.ctwa zastanawia się nad wyborem typu
szybowca olimpijsk ego. Pod uwagQ wziętych
zostanie 5 szybowców: 2 niemieckie, 2 wioski'
i 1 polski.

Loty próbne na tych szybowcach odbędą
e w Rzymie w czasie od 20—28 lutego br

lllllilllllllllllllliimiiiimiiiiiiiiiiiiim
MAGISTRAT MIASTA ItIKLSK A
T»«.p su je

przetarg nieogran iczony
«• do*tawc 800 ton ko<\ p aafcgnn,
cewej. rwyraajirej 1212 vm.

SWada«:« ofert do <»n a I *•*•§•
1939 r. go&L. 10 -eJ. n% urzcocwych
Icmrj'. j,rz ach.

Ssezejróły na taWłcach irrz^fto­
wych. (164)

BURMISTRZ:
Dr Pnybyła.

IHIIIIIIIIIIIIIHimilllllllllllllllllllllllll

Unad Wojewódzki śląski w Ka­
towicach o«ylais*a

przetarg publiczny
na dostawę 5 000 m3 kamren:a łama­
nego d» budowy obom ke retencyj­
nego w- Kork-wej Górze.

Term n wncsaenia ofert do dnia 10
Jutejro 1939 r. ęo*i. 11-ta,

Blis-z* szcztsróły offlosBcno w
Gamecie Urzędowej województwa ś!ą­
- • •krejro ora* na taiblcy gflleaBtd Wy­
dMadn Komun kecyijno . Ruórwilanejro
w Uraętrzie Wojewódzkim MajaWaa.

ZA WOJEWODĘ:
(—) Dr Stefan Kaufman

Nscwihrk Wydz. Kom.- Buóc-wilaneifro

NIECH SLASK^ODUJE
WZBIÓRCE NA BUDOWĘ

K PRZODUJENIECHS
W ZBIÓRCE
NA BUDOWĘ

FLOTYLLI ŚCIGA CZY
WIE SZCZEPI OROSZĄ NA F. O.M . P .U. NU «JO0I

Detektyw
Machyn a Katowi
ce. DabrowskiPKo
32H.Wy*arty <b
serwocje, dochi
<Wll| ;elef :ł28X5

(M2:tt»i

Kro cum I crodmki Kokosowe
MENCZEL, Katowice, al. N. PilsudsKiega 2.

Popierał nrremvM
*ral owv!

FLOTYLLI SCICACZY
mtasfcy • 1^63 r. w towarzystwie swych opiekunóic przed krzylem Traugutta po zło.

źeniu wicilca w rocznice Powstania Styczniowego.

WOLN EF»OSAOI
P<-sz .uk »tn«

siła biurowa
n n nn. 2 lyta pi''2k­
yli', 7n8.om . ks |

a»t*u*ct, keresprn­
daacda prJain m'e­
m eoka. Of. do P.
Z. ped nr S148.

POSAD
POSZUKUJĄ

Szofer
z różowem prawem
jazdy bez nałogów
poszukuje pi sady
Oferty do P Z podAK

Pianino
irzyżewe w dclbr.
stan e dc sprzeda­
na- Chorzów I, ud
JEJC'tiiuń.- ka li m.
nr 3. (K.2)

cancn

Krawcowa
s.ł a p.erw sz orzo d­
na. krój Mwacatt­
ny, poleca s.ę yp
Pan om Oferty «ijb
„Krawcowa J 5"doP.Z.

Zainteresowani
•kijipnem reelneśc!
w Krakow:e otrzy­
mają pocztą bez­
płatni e najn ow szy
wyikaz wentystkich
T^crwlKirrKŚci! A­
dresować: „Infrw­
mater", Kraków .
Pijacka 19.

Kupuję starą

maską
garderobę.

płacę najwyższe
. eny Katowice, te­
lefon 353 42.

(3243)

WPISY

na kursy st«n©tirv
fi, m asł 5«oł>.»» ­
n«, ks^mwofc
uiproszczoneJt ko­
re^pcTKk-ncji h««i­
rllowe;i w jęryikach
obcych — przyj­
muj e oodzienn:*
tw.erdłonych prz*łk erownictwo «a­
Władze Sakcł n*
KTIT?ÓW .Jraktyfca
B urewa", Katowi,
ce, Mryńska 22.

(330«)

Reklama jest dźwigni)

przedsiębiorstwa!
Dlatego ogłaszajcie się w naj­
większym i najskuteczniejszym
organie ogłoszeniowym Ilustro­

wanym Dzienniku Śląskim

„Polsce Zachodniej
11

Polaka mnal bu
• lina 1 Jadnolllal
To hasło Nacz«lneao

Wodza realizuje ZWIAZECREZERWISTÓW

Redakcja:
latowice, ii. Batoragc 2, I. p .

Telefony: do godz 18 tej 337 67 i 350 8,5
po godz 18tej30126 i 308 78

Rekopnow nie zwraca s:a.

Administracja:
Katowice, ni. Koicłnsski 1S. olic. n p.

Telefon: 337-67. 350-85 .
PKO Katow.ce 303661

Przyjmowanie sbonament-j i ogłoszeń.

Reprezentacja:
Chorzów: ul Pocztcwa 2. teł 411 83.
Bielsko: Nad Nprem 2 tel 36 57.
Lubliniec: ul Ogrodowa l
Cieszyn Zachodni, Marsz Piłsudskiego 4

tel Cieszyn II nr 115
Rybnik: Gmmna^jaJTie 8. ML11-84i 11­37.

Abonament i odnoszeń
lub i przeeyłką pocztową

mmmmm** 2 it 50 «r
Przyjmują Adm nistracja Reprezentacja,

Poczta flistowO Aaenc­ K oaki.

00ŁO8ZENIA W TElSCIE (1 łam = 70 mm
•a I BOB jednołamowy 01 atronlt trtulonej ii 1 Of
• • 1 B/m Jednołatnowy w teklcl* na dal­
»7«b atronaeb ... al O.M

W DZIALE OGŁOSZENIOWYM (1 lam=28 mm
aa 1 Bi,m Jadoołao owy ii 0.26

> .imlar atroay: wyaokoM 410 talia. aieroko«< 2Sf >n m
— "roni takatowa na 4 lamy (1 lam _ 70 mi. >•mna oa,eaiaDiowa i a 10 amfw U lam — 2* m/m)

CENNIK OGŁOSZEŃ
DROBNE OOŁOSZENIA płaci się za słowo 20 gr

dla poatukLjacyd pracy «i,»,4.10«r
matrymrola1• .•>•!••>

O.Sfi gr
tluatym d-nWm

, .......
t.40 BBJ

Najnlłaia cena drohrifeo SfloaraDlL rl *.3f> — dla po­
aiukujacyct pracy al 1.1/0.

NEKROLOGI
w tekael* d 200 m/m ta 1 • ta fednołamowy 0.60 gr
w tckicla pon 200 m>m ta I m/rr. ladnolam l.sn gr
w dalala ogłoatrtilowyra aa 1 m/m Jadnolaia. OJJ gr

Ogłoszenia przy|mu|emy do oodziny l6-te| dnia poprzedza acego

WARUNKl OGÓLNE:
Omyłki * nsloaiaolacb ni. apowatalaja oo t«daal*
2wroto got«*kt an- tał ni* obowiązują AdmlBiatracJ*
do baiplatoago powtOrtania ogłosiania o IK UsM i asaa
o«loai«nla al* toatały wypaczona Kaatrtfłrai* atajaca
bywa uwigledBiona o tyl*, o II* z*zwala<a aa te wagle­

dy r*dav-yjn* t*cbnletna.
Nia pray|tnnjamy edpewiedaialaeael aa omyłki

powstała prses nadani* łebsła teletoaem.

t


